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Od Administracyi-
di u re g u lo w a n ia  n ^ k t Y '1 u Pr ^ s z a n i y  

o wczesne odnowienie (zniżonej o s ty 
cznia b. r.) prenumeraty; której warunk,
Uuil.UiO IV „ . - . K ł ó w  k i l ,  Olll.k t y t u ł u  <1X11.11- 
n ika .

P r e n u m e r a t ę  w " " t e r o w ą  i mie j scową 
p r z y j m u j e  t y l K °  V<linii-isti a( ;, a. „Nowej 
R e f o r m y  w W a k o w i e  i a g e i i i ye ,  w y m ie 
n ione  w  na g łó w k u  dz iennika .

IV ii/fjjjtiioirym p o w i e ś .  «o tr i /m ,
(hmiisani/ni co ti/dsuań tr Jonni  , P ' a r
jediieę/o orl.usrja do „Nom;/ Hcfornuf, ^ T j j l / ^ . o m i r z n e K O .
p oczn ie  s ir  ,f ttpru  ilru i; p om ę sę t

itrzyporniiffiiiry iż prenumeratorzy ,.Nowej Re
formy" tak miejscowi, jak i zamiejscowi naby
wać mogą p o z n a c z n i e  z n i ż o n y c h  c e- 
n a c li ii w a c z a s o p i  s m a , a mianowicie:

„ N o w e  M o d y 66
ilustrowany dwutygodnik, wychodzący wo Lwo
wie. od i października !«!»« roku znacznie po
większony. po 2 K 4 0  li kwartalnie, a nadto:

„ S m i g u  s 66
dwutygodnik humorystyczny po 1 w 80 h kwar
talnie.

Kraków,
C p a d o k  ży c ia  k o n s ty tu c y jn e g o  w

3 lipca .
A u s t r y i ,

c o ra z  g o rsz e  i g ro ź n ie js z e  d a je  r e z u l ta ty  W za  
k re s ie  s to su n k ó w  ek o n o m ic z n y c h , t l a ła  go p - 
d a rk a  jn u is tw a  zch o d z i n a  fa łs z y w e  to ry . 
d ż e ty  u c h w a la  rz ą d  bez  p a r la m e n tu ;  ro n i «  
więc. ra c h u n e k  bez g o s p o d a rz a , bo n i s  ę  
z a p rz e c z y ć ,  że  b u d ż e t w te d y  d o p ie ro  m oże j a 
k ą ś  m ieć  w a r to ś ć ,  je ż e li  u w z g lę d n ia  p o trz e b y  
k r a jó w  p o s z c z e g ó ln y c h , zg ło szo n e  p iz e z  p rz e d 
s ta w ic ie l i  ludów . W ra z  z ży c iem  k o n s ty tu c y j -  
n em  z a m ie ra  w ięc  w A u s try i  ż y c ie  e k o n o m ic z 
ne, - i to  j e s t  o b ja w  n a jf a ta ln ie j s z y .

A d m in is t r a c y a  a n s t r y a c k a  p o z b y ła  s ię  k o n 
t r o l i  i k o rz y s ta ją c  z te j  w o ln o śc i w y p ra w ia  
is tn e  o rg ie . N ow y sy s te m  p o d a tk o w y  d o s ta ł  s ię  
o d  r a z u  w rę c e  f isK a liz in u , k tó r y  u c z y n ił zeń  
n a rz ę d z ie  w y c is k a n ia  p o d a tk ó w , n ie  b a c z ą c  n a  
s i ły  i w y trz y m a ło ś ć  f in a n s o w ą  o b y w a te li .  W ła 
śn ie  w  c h w i l i , g d y  n o w y  sy s te m  p o d a tk o w y , 
z a s to so w a n y  w  p ra k ty c e ,  p o w in ie n  b y ć  p rz e d 
m io tem  o s t re j  i w s z e c h s tro n n e j k r y ty k i  w  p a r 
la m e n c ie  z a n ia r ło  w  ty m  p a r la m e n c ie  w sze lk ie  
ż y c ic  a  d z ia ła ln o ś ć  rz ą d u  u c h y li ła  s ię  od  k o n - 
s t.y in c y ju c j o d p .iw ic d z .a in o śc c

Objawem dowolności administracyjne], ktoi . 
zwłaszcza na stosunkacli galicyjskich , fatalnie

 .ro w
najwięcej 
zarząd kolejowy taryfę

i wina, dalej dla węgla i surowych materyałów 
drzewnych, dla skór, zboża, bydła, spirytusu itp.

(!o jest powodem tego postanowienia zarządu 
kolejowego? Oto ubytek jednorazowy l l/2 mi
liona koron w dochodach kolejowych w roku 
zeszłym, o F  z powodu strejków węglowych. 
Czv to może hyć i'acyonalnym powodem stałego 
p o d w y ższen ia  ta ryf?  Ustaloną jest  metoda 
administracyi auslryackiej, że chce ona za
wsze dziesięćkrotnie powetować jednorazowy 
nlWtel* ' ieszeze, korzystając, z nndarzonej spo- 
soiinosei, wykopać sobie nowe. nie wysychające 
źródłfi stałych dochodów. Naturalnie s ta ra  ta  
metoda biurokratyczna, stworzona i stosowana 
przez teoretyków, nie sięgających wzrokiem po 

i ściany biur ministeryalnych, musi wcześniej,
' doprowadzić do ruiny wszelką pro- 

a r terye  silniej pulsującego ży
o a  ekonomicznego

A iuż kraj nasz specyalme miał to szczęście, 
że w 'W iedn iu  nigdy się z jego potrzebami nio 
liczono: czy parlament funkeyonował. czy posło- 
wje głos w nim zabierali, czy pierwszy zam
knięto a drugich... puszczono do domów. Wiel
kim, niczem nie dający się powetować błędem 
K<iu polskiego było, że zgodziło się ono swo- 
1Pgo cza,'U na centralizacyę zarządu kolejowego. 
Od delegacji polskiej zależało wówczas wszy
stko; gdyby stanęła  była twardo przy żądaniach 
kraju, mielibyśmy dzisiaj w łasną dyrekcyę ko- 
j0j państwowych w Oałicyi, dyrekcyę. k tóra  
musiałaby liczyć się z wyjątkowomi. topogra- 
ficznemi i produkcyjnemi, warunkami naszego 
kraju; mielibyśmy dzisiaj w zarządzie naszych 
kolei urzędowy język polski. Stało się inaczej, 
Koło polskie odczuwało wprawdzie doniosłość 
swego żądania, ale zrozumieli ją  także centra- 
liści wiedeńscy, (idy więc wszelkie prośby i 
groźby nie odniosły skutku, wciągnęli do akcyi 
koronę. Cesarz zawezwał przed siebie Ja w o r
skiego i kilku posłów, — i sprawa od razu 
wzięła inny obrót.

Przywódcy Koła polskiego nie zdobyli się w 
tym wypadku na odwagę, k tórą  przyświecają 
w podobnych razach posłowie czescy. Cesarz, 
jakkolwiek nam życzliwy, nie może przecież 
znać stosunków naszego kra ju  z własnego do
świadczenia, lecz poglądy swoje opit ra  na przed
stawieniu stanu rzeczy przez tego, lub owego 
ministra. ()lxrwiązkiem więc było przedstawi
cieli Koła polskiego uzasadnić, wobec korony, 
żądania kraju, i podnieść ich nienaruszalność. 
Mógł rząd potem postąpić wedle swojego zdania; 
wtedy jednak  miałoby Koło polskie wolną rękę 
i postąpiłoby wobec niego tak, jakby  na to 
zasługiwał. P. Jaw orsk i tymczasem przybił 
pieczęć Koła polskiego na centralis tyczny zarząd 
kolei państwowych, k tóry  nas  ob^rr ie  chwyta 
za gardło i do rauru przyciska.

Pz .s ia j  nie masz nikogo, k toby krzywdy na
szej dochodził. A! Mamy m inis tra  dla ( fa l icy i .-  
ale stanowisko to już dawuo tak  je s t  obniżone, 
że n ik t się z naszym ministrem nie liczy, ML 
nister-Czech to znowu inna pozycya w urzędo
wym świecie! Mamy członków w radzie kole
jowej - spotkają  się oui jednak  z faktem 
dokonanym. Uchwały Izb handlowych i kor- 
poracyj przemysłowych ześlizgną się tylko po 
twardej oponie administracyi kolejowej, i kraj

nasz obumierać będzie dalej, pchnięty w samo 
serce swoich interesów  ekonomicznych.

Gdyby zarząd prywatnej jakiejś  kolei po
zwolił sobie na tak  znaczne podwyższenia ta  
ry t  towarowych, jak  to dzisiaj czyni minister
stwo kolejowe, posypałyby s i ę  na niego gromy 
najpierw ze strony togosaniego rządu, który 
dzisiaj aprobuje takiesamo postąpienie własne
go swojego zarządu. A przecież obowiązkiem 
jest. rządu, jako wykładnika wszystkich dzia
łów administracyi państwowej, zestrajać je  i 
równoległa w nich przeprowadzać jedną myśl 
zasadniczą, nie pozwalać na rozbieżność;' p a ra 
liżującą rozwój państw a i krajów.

A ustrya  je s t  jednak  krajem cudów; każdy 
dział administracyi 'państwa rozwija się wedle 
własnych norm, nie bacząc, czy i jak  na  tern 
wyjdzie całość gospodarki państwa. Najlep
szym tego dowodem obecne podwyższenie, t a 
ryf. Że handel i przemysł, że p ro d u k c ja  rolni
cza zostaną ubezwładniono i s tracą  nawet pro
dukcyjną siłę podatkową, to nic nie obchodzi 
p. m inistra kolei żelaznych. - Minister skarbu 
zrobi swoją powinność i wyciśnie ostatni grosz 
podatku.

A le to nie je st  polityką ekonomiczną; to jest  
miotaniem  się  konw ulsyjnem  dla zdobycia fun
duszów. a m iotanie się  tak ie jest znów obja
wem chorego, bezw ładnego organizmu państw o
wego.

Położenie w Chinach.
Pierwszy ak t  dramatu, który rozgrywa się 

na dalekim wschodzie, otrzymał krwawe zakoń
czenie przez stwierdzone obecnie zamordowanie 
ambasadora niemieckiego, tyobec prawa mię
dzynarodowego wypadek ten jest  ciężkiem wy
kroczeniem, a  to tem więcejj że władze chiń
skie, według twierdzenia prasy niemieckiej, mo
gły mn były zapobiedz, gdyby wcześniej były 
zarządziły energiczne środki bezpieczeństwa. 
Oczywiście obrażone Niemcy muszą od Chin 
bezzwłocznie i z całą stanowczością zażądać 
zadośćuczynienia i to nie tylko w słowach, ale 
także i w czynach, a od stanowiska rządu chiń
skiego w tej sprawie zależy w znacznej mierze 
dalszy przebieg wypadków. Oczywiście równo
cześnie i równolegle loezyć się będzie akcya 
innych mocarstw, a  czy te  wszystkie nici nie 
zadzierzgną się w nierozerwalny węzeł gordyj
ski, któremu tylko miecz podołać może, —  dzi
siaj nie podobna przewidzieć. Poprzestajemy 
tedy na  podaniu telegramów, które przedsta
wiają położenie na  wybrzeżach chińskich w bar
dzo p.onurych barwach.

W  r e  (Te ń , 3 lip c a . K o m e n d a n t a u s t ry a c k ie g o  
s t a tk u  , ,Z e n ta “ d o n o si: O d d z ia ł z I 'z P u  po
w ró c ił. A m b a sa d y , n iom ieckąj. a n g ie ls k a  i iraD- 
c u sk a , s ą  o b lę ż o n e ; b ro n i ich  o o d z .a ł w o jsk  
m ię d z y n a ro d o w y c h . R e s z ta  a m b asad  z b u rz o n a . 
C u d zo z iem cy  z n a jd u ją  s ię  w  gm ach u  a m b a s a d y  
a n g ie ls k ie j .  W  T ie n ts in ie  sp o d z ie w a ją  s ię  a t a 
k u  ze  s t r o n y  a rm ii c h iń s k ie j , l ic z ą c e j 3o .(ioo  
lu d z i. F o r ty i i k a c y e  w  F u czu ii z o s ta ły  u z u p e ł
n io n e  i m a ją  o s t rz e liw a ć  każdy  n a d c h o d z ą c y  
o k rę t .

W i e d e ń ,  3 lipca. W  ministerstwie spraw 
zagranicznych panuje wielkie zaniepokojenie 
z powodu braku wiadomości z ambasady anstro- 
węgieiskioj w Pekinie. .Tak wiadomo ambasador 
ausrryucki znajduje się na urlopie, a  poselstwo 
prowadzi p. R o s th o rn . młody radca legaeyjny, 
niedawno ożeniony i w kolonii europejskiej 
bardzo łubiany.

R e r 1 i n. 3 lipca. P rasa niemiecka bez ivy- 
ją tku  daje wyraz naturalnemu oburzeniu z po
wodu zamordowania posła K ette lera  i zapowia
da Chińczykom straszną zemstę. „Norddeutsche 
Allgemeino Z tg -  pisze: Po długich wątpliwo
ściach i całym szeregu sprzecznych wiadomości 
nadeszło wreszcie smutne wyjaśnienie. Niemie
cki poseł K ettc ler został zamordowany, gdy 
z tłómaczami dążył do gmachu posiedzeń Can- 
glijamenu. Jeden  z tłómaczy odniósł ciężką ra 
nę; ambasady zostały spalone. „Norddeutsche 
Allg. Ztg" podnosi nieustraszoną odwagę za
mordowanego dyplomaty i zapowiada akcyę od
wetową ze strony rządu.

;f4ermania“ pisze: T a  s traszna zbrodnia woła 
głośno o zemstę. Niemcy mają obecnie większy 
niż kiedykolwiek obowiązek ukazać się wobec 
Chin silnymi i nieubłaganymi, gdyż przelana 
drogocenna krewr niemiecka żąda stanowczych 
czynów i żelaznej silnej woli. Należy spodzie
wać się. że rząd nie okaże w tym kierunku 
braków.

V Perl i ner Neueste N achrichten“ stwierdza 
fakt. że br. K ette ler  padł ofiarą anarchii, k tóra  
dzięki obojętności władz chińskich przybrała  
tak ogromne rozmiary. Zamordowanie posła nie
mieckiego dowodzi, żo-* państw a europejskie mu
szą opiekę nad swoimi obywatelami ze strony 
rząd chińskiego wymusić siłą. dhiny za wszy
stkie szkody muszą dać zadosyćuczynienie mo
ralne i materyalne. Mocarstwa celem przepro
wadzenia swych żądań z całą stanowczością 
dążyć muszą do obsadzenia Pekinu swojemi 
wojskami i otwarcia wolnego połączenia z Tient- 
sinem i Tak w

,.National -Z e i tn n g '1 piętnuje zamordowanie 
posła niemieckiego, jako zbrodnię przeciwko 
prawu międzynarodowemu, ki.óra wymaga suro
wego odwetu. O ile rząd chińsk. jest odpowie
dzialny w tym wypadku nie można stwierdzić 
na razie, oapowiedziainość jednakże istnieje.

Podobnie piszą inne dzienniki jak  „Berliner 
T-ageblatt". ,.B órseneourr ie r1. „Si.aatsburgerzei- 
tu n g “, ,,I»eutsche Tageszeitung".

B e r l i n .  3 lipca. W  polityczuych kołach li
czą się z ewentualnością szybkiego zwołania 
Sejmu Rzeszy, zważywszy, iż potrzebnemi oka 
zały się obszerne zarządzenia wojskowe, które 
bez tegr nie mogłyby być przeprowadzone.

Tutejszy chiński poseł twierdzi, iż nie ma 
żadnej wiadomości o zamordowaniu posłtł Ket- 
telera.

B e r l i n .  3 lipca. „Biuro Wolffa" donosi: 
Konsul niemiecki w Tientsinie zawiadamia pod 
datą  211 czerwca, że posłaniec chiński przyniósł 
następującą pisemną wiadomość, podpisaną przez 
Roherta H arta  (Anglika, dyrektora  ceł w słn 
żbio chińskiej): ,.P. Bergen, drugi sekretarz  le- 
gacyjny poselstwa niemieckiego w Pekinie, do 
komendanta europejskich wojsk: Kolonie cudzo* 
zieniców oblegają ( hińczycy w ambasadach.

P o ł o ż e n i e  j e s t  r o z p a c z l i w e .  Spieszcie 
się".

Dalsze doniesienie niemieckiego konsula w 
I ientsinie z dnia 1 b. m. godz. 4 po południu 
brzmi: Posłaniec, wyprawiony rzekomo przez 
jednego z misyonarzy w Pekinie, opowiada, że 
poseł K ette le r  został zamordowany w drodze 
do gmachu Ounglijaraeuu. Większość budynków, 
mieszczą.,yeh obce ambasady, została spaloną, 
a oddziały, chroniące Kuropnj. 'zyków. odczu
wają brak amunicji.

B e r l i n .  *3 lipca. „Biuro Wolffa* donosi, że 
do Tow. kolejowego w Szan-tung nadszedł te 
le g ra m . donoszący, iż kolejowe roboty koło 
Czing-tau zostały wskutek politycznej zawieru
chy przerwane. W okręgu pomiędzy Kian-ho a 
Weili-sien wybuchły niepokoje. Pow stańcy  i żoł
nierze zrabowali dobytek inżynierów kolejo
wych.

W i 1 li e 1 m s h a f e n. 3 lipca. O e s a r z  W  i 1- 
h e  1 m n a k a z a ł  p o s p i e s z n i e  z m o b i l i 
z o w a ć  d o  C h i n  p i e r  s z ą d y w i z y ę p i e r 
w s z e j  e s k a d r y .

L o n d y n ,  3 lipca. „Daily News" ogłasza 
rozmowę swojego sprawozdawcy w  Tokio z mar
szałkiem .Taniiigaią, k tóry  oświadczył, że co
kolwiek m ocarstw a europejskie postanowią w 
sprawie dalszego postępowania wobec TSliin. mo
gą liczyć na lojaine współdziałanie Japonii. 
Jarnaga ta  zauważył, że Japon ia  nie myśli obe
cnie o rozszerzeniu swych granic że jednakże j| 
okoliczności mogą ją  zmusić do tego.

L o n d y n .  3 lipca. Dzienniki donoszą z Szan- 
gaju. że wielkie oddziały wojsk europejskich 
mocarstw miały wkroczyć do P e k in u . zwycię
żywszy armię chińsKą. sprzymierzoną z Roso
łami.

L o n d y n . . 3 lipca. „Times" donosi z Hon- 
k o n g u , że chociaż w Kantonie w zras ta  wrogie 
dla obcych usposobienie, to jednakże wicekról 
utrzymuje w karbach „buczącą się ludność".

L o n d y n ,  3 lipca. „Daily Telegraph" donosi, 
że książę Tuan  zawładnął osobami cesarza i 
cesarzowej wdowy i że ujął w swe ręce n a j
wyższą władzę.

L o n d y n .  3 lipca. „Times" donosi z Jo k o 
hamy. żo. według zdania Japończyków, zamie- v 
szki w rh in ach  mogą spowodować ciężkie za- 
w ik łan ia . jeżeli moi a rs tw a  nie zaw rą jasnego 
paktu. Idzie zwłaszcza o to. ażeoy Anglia zajęła 
niedwuznaczne stanowisko.

R z y m ,  3 lipca. Komendant włoskiego okrętu 
, .Elba“ donosi z T a k u ,  że w Tientsinie poległ 
porucznik okrętuwy Carlotto i sześciu m aryna
rzy. Dwaj marynarze odnieśli lekkie lany. Do
niesienie potwierdza zamordowanie Kettelera.

M a d r y t ,  3 lipca. Konsul hiszpański w Szan- 
gaju donosi, ż< jeszcze tylko trzy  ambasady 
w Pekinie są nienaruszone. Położenie pogarsza 
się z dnia nr dzień.

Z motorów społecznych.
Fieho. powoli, systematycznie, niby druciarz 

rozbity garnek  s ia tką drncinuą. tak  „Tow arzy
stwo kółek rolniczych" pokrywa nasz wynisz
czony ekonomicznie kraj  siecią tych kółek. 
P raca  powolna i mozolna, niby p raca  pająka.

lir. Zofio  / iu s' i/ii^lri-(lo lió slii: / ‘rzcitoli ic S0(//i1 
lisunic. Ltróti nakładem Towar:i/stira iri/diarni- 

c.;; i/o 1U00, sir. ,‘A >/ N-vo.
Włath/słiur Sludii/cl;i-(Iizherf: H i/kład ckonowd 

pohiijczuij. Podręcznik dla / iiiiccrsi/trtóic Lttdo- 
uę/ch i dla sawonkóir. A rakmr / 'L W , sfr. 2id> S-vo.

(D okończen ie).

P awie równocześnie z książką p. dr. Dfl
iz y  ;kioj-<Adinskio|. pojawił się „W ykład eko
nomii politycznej podręcznik dla uniwersy
tetów ludowych i dla samouków", p. W łady
sława S t u d n i c k i e g o - C i z b ę  r  t  a . autora  
cennych |.rac, o iSyhoryi i o Szwajcaryi.
P. Studnicki w przedmowie rak się niemiło
sierni' obszedł z recenzentami swoich poprze
dnich; prac, takie  im poczynił zarzuty płytko- 
śd ,  pisania recenzyi nie na mocy przeczytania 
książki, ocz tylko spisu rozdziałów i przedmo
wy, ze me bardzo zachęca do pisania o nowej 
jego k s ią ż ę ,  wręcz oświadcza: „piszę nie dla 
receiizen "W, u nas jeszcze nie wyrosła powa
żna krytyka, wi ę c ,  o p j n j a n a S z e j  p r a s y  
, i e  i i i  i )  z e  m n i e  o ' ) c l l 0 ( h i 6 :, A  b łJ. 

dzie, jeżeli 1 rasa  odpowie na  to p. Stadnickie
mu. że na odwet ej znow„ nic nic obchodzi 
jego opinia? A.10. t0 wzgardliwe w istocie, 
trak tow anie  prasy i jej recenzentów nie uwal
nia nas od o b o w i ą z k u  napisania  o tej 
książce, zwłaszcza, że je s t  ona przeznaczona 
..dla uniwersytetów ludowych i j a k  au tor 
w przedmowie pisze, >Mla masy czytelni
ków" -  aby „jej dae społeczne i polityczne 
wykształcenie".

Książkę p. Stadnickiego można zaliczyć ta k 
że do objawów tego n o w e g o  s o c y a l i z m a ,  
któremu poświęcona jest praca p. dr. Daszyń- 
skiej-Bolińskiej. W określeniu pojęć ekonomi- 

' r"nych jak ' wartości, dodatkowej wartości, 
kapita łu  i t, p. - -  trzyma się autor dość ściśle 
teo ry i  Marxa także i w tych jej twierdzeniach.

które przez kry tykę  już zostały zachwiane. 
Natomiast o wiele silniej od neosocyalistów 
zaznacza au tor stanow isko n a r bd  o w e tak, 
że najwłaściwszą nazwą dla jego kierunku by
łaby nazwa: s o c y a l i z m u  n a r o d o w e g o .  
W jego pojęciu objawy polityczne i ekonomi
czne są najściślej ze sobą związane, w olbrzy
mi sposób wzajemuie oddziaływują na siebie, 
stąd też jego wykład ekonomii jest  ciągle prze
tykany uwagami politycznej natury, a  ta  jego 
polityka je s t  nawskróś narodową. Stopniowa 
spcyftlizacya produkcyi, którą  autor uznaje nie
uniknioną. doprowadziłaby do społecznego^ i iui- 
rodowego ucisku, gdyby samo państwo. Ktore- 
o-o konipeteneya przy tej socyalizacyi olbrzy
mio wzrośuie, nio było przesiąknięte społe- 

nvin i narodowym pierwiastkiem. 1 dlatego: 
- 'soółczesnej epoce przejściowej od kapnali- 

i On socyalizmu, k w e s t y a  m e p o d l e -  
S J ś c i  n a r o d o w e j  i d o m ok  r  a t y  z a c y  i 

n Y t w a  s ta ię  się bardziej żywotną, niż kie- 
dykolwiekbądź w poprzednie okresy dziejowe" 
/  c 9Rfi) W tern zdaniu streścił au tor  — je- 
|  [ ;n “ L  dobrze zrozumieli całe swoje po-
zelismy r, i „  ąi0 stanowisko narodowe,
lityczne Otoczeniem jednego tylko ustę-
k t ó r ę d y  O J ™  _  bardzo

» •  w c a ł e j  -
wybitnie zu„ eLjue odnjbną i wyrbżnia

wŚrfJ naszej V apiiłezesnej. coraz

W  t e Z ‘ S f f i c k i w  je s t  ba,-
S y s te m a ty k a  W  jeJ 7aletQ , W  le k cy i

dz.. ( lo b ril,i„ i f o k rt-s lem e ekonom ii p o li ty c z n e j —  
w s tę p n e j d a je  ok „ L ia s v k ó W ek o n o m iczn y ch , 
t r a f n ie  ch  ir a k  p ryz  J , SOcyalistów  z k a -
s o c y a l is ty c z n y c h  P j p rz y ro d z ie  i
tedry  -  lekcyę drugą eP0oSDii^ cznym a  Da-
p ra c y , ja k o  rz y n n  h is to ry i ek o n o -
s ttjp n ie  p o d a je  tr e ś c iw y  f,z te r ech  łe -

K i T t S ®  kiłlejbo: 
niewoloictz o. irospodarke P» ^  ’ t em
spodarkę natu ra lną  z ro^  1 3 ?  h
miast i cechów. Lekcya P .^ tn ic h
wymiany tworzy niejako przejście

ośmiu Iokcyj. w których omawia wszystkie 
współczesne kwestye społeczno-fekonoiniczue 
już na  tle obecnego kapitalistycznego ustroju. 
Widzimy z tego, że p. Stadnicki posługuje się 
głównie metodą historyczną — a  przeprowadza 
j ą  bardzo konsekwentnie i włada nią lepiej, niż 
wielu innych jej zwolenników. W książce prze
znaczonej dla szerokich kół czytelników, ma tę 
metodę, tę ogromną zaletę, że jak najmniej ope
ruje pojęciami abstrakcyjnemi, definicjami, lo- 
gicznemi konstrukcjam i ale kwestyę każdą 
przedstawia w jej historycznym rozwoju tak. 
że wnioski same czytelnikowi się narzucają. 
A dobrze czyni autor, że unika budowania sy- 
.stemn na logicznych, konstrukc jach  ■ defini- 
cyacli, bo te mu się muioj szczęśliwie udają, 
jak  np. określenie zjawisk ekonomicznych (st,r, 
2) i ustroju ekonomicznego (str. 5). Zjawiskiem 
ekonumicznom jes t  dla autora  każda zmiana 
zachodząca w stosunkach matoryalnych. która  
polepsza lub pogarsza byt materyalny grup lub 
całego społeczeństwa zaś ustrojem ekono
micznym jes t  szereg zjawisk ekonomicznych, 
znajdujących się ze sobą w p e w n y m  (jakim?) 
związku i zależnych od sposobu wytwarzania, 
przeważającego w7 danym czasie. Jeżeli tedy 
ustrój jes t  szeregiem zjawisk, a zjawiskiem jest  
zmiana, przeto każdy „samouk" (a dla tych jest  
książka przeznaczona) wyprowadzi stad wnio
sek, że ustrój je s t  szeregiem zmian. Z takiemi 
defirtieyami trzeba w takich zwłaszcza książ
kach dla szerokich kół hyc bardzo ostro
żnym. . .

J a k ie  stanowisko zajmuje n. Si udmcki wobec 
marxowskiej teoryi katastrof?  Trudno stanow
czo orzec. W  sprawie proletaryzacyi społe
czeństw i konceutracyi przedsiębiorstw zajmuje 
on stanowisko zupełnie z marxowskiem zgo
dne — widocznie nie przekonał go jeszcze bar
dzo poważny m ateryał s ta tystyczny cyfr i fa
któw, osłabiający jednę i d ragą  teoryę. A przyj
mując teoryę koncen trac j i  i proletaryzacyi jest  
już bardzo bliski teoryi ka tas tro t  — wpraw
dzie nie w tern znaczeniu jakie ona ma u Mar- 
xa, jako historyozoficzna doktryna -  ale w tein.

żc coraz dalej postępujący proces konceutracyi 
1 proletaryzacyi a  więc unęd/mieaia. z kouiecz- 
nośei do katastrofy juowadzi. Byłaby to logi
czna konsekw7encya. Autor jednak w tym kio- 
ruuku nie wypowiada ostatniego słowa a za
kończenie książki s taw ia tę kwestyę hipotety
cznie, Powiedzieliśmy już. że wierzy on w przej 
ście od kapitalistycznego do uspołecznionego 
sposobu wytwarzania  „Pierwiastki socyalizmu 
tkwią w obecnym ustroili, ustrój socjalistyczny 
urzeczywistnia się w miarę wrzrostu i rozwoju 
tych pieiwoastków. Cdzie ten proces napotyka 
z n a c z n e  p r z e s z k o d y .  — stawiane jirzez 
p r z e ż y t e  s i ł y  p o 1 i t  y c z 11 e Inb przez 11 a- 
j a z d .  w ó w c z a s  zaognia sitt — następuje  
gwałtowne starcie, to. co uazywann r e w o l u 
c j ą " ,  Tu zatem katastrofa  nie je s t  — jaK 
u M arxa - -  historyczną koniecznością, ona za
leży od tego, czy przeszkody, stawi me rozwo
jowi. idącemu ku socyalizacyi, będą lak  zna
czne, że do katastrofy dopiowadzą.

Wobec kwostyi walki klas stoi au tor na  s ta 
nowisku zgodnem z współczesnym socyalizmem. 
Widzi w niej konieczny czynnik ekonomiczne
go i społecznego rozwoju. Orgauizacyę zawo
dową robotników na wzór Trade-Unionów ceni 
oczywiście bardzo wysoko - - o ruchu koope
ratywnym nie wypowiada zdania — co jest  
brakiem książki. Rud* ten w Anglii, w Niem
czech, w Szwajcaryi wytworzył już tak  powa
żną siłę ekonomiczną przeważnie w ręku robo
tników, że wykład ekonomii politycznej ignoro
wać go nie może. O etycznej stronie walki 
klas. jak  w ogóle o całej kwestyi czynników 
etycznych w rozwojn ekonomiczno-społecznym 
p. Stadnicki w jednym tylko ustępie mimocho
dem wspomina w sposób, z którego wniosko
wać można, że znaczenia tego czynnika nie oce
nia dostatecznie.

Na tych kilku rysach charakterystycznych 
moglibyśmy poprzestać, gdyby nie dwie jeszcze 
uwagi, których pominąć nie możemy.

Zdarzają  się czasem autorowi pomyłki cy
frowe które  zmuszaią czytelnika do ostroż
ności w opieraniu się na cyfrach, liczuie w

książce tej zawartych. Oto n. p. powiada au to r  
(str. l(i). że w Austryi w czasie powołania 
konstytucyi wpływ wielkiej własności był tak  
znaczny, żr zdobyli sobie pierwszą kuryę. li- 
os-ącą 75 posłów na 2D(»0 posiadaczy większej 
własnośi 1 Obie cytry fałszywe! Posłów 7 ' wiel
kiej własności je s t  w Radzie państwa 8t>. a 
posiadaczy w s a m e j  O a l i c y i  2419 (cyfra 
z wyborów r. 1889). Roją się także w książce 
p. Stadnickiego niesłychanie rażące błędy dru 
ku. Drobną ich cząstkę au to r  poprawił ale 
mnóstwo jeszcze zostało. Hobson raz nazywa 
się Ilobdon, potem Hobbeson. a  jeszcze i Hob- 
den. -  l.iebig nazywa się Liebicli — angielska 
ank ie ta  robotnicza nazywa się connnission of 
labory, zamiast of labour — a w jednym ustę
pie „parlament g a l i c y j s k i  ma przelać swe 
prawa ua  sejm l w o w s k i "  — oczywiście za
miast: parlameut austryacki. No a język! 
Odyby naw et pominąć takie usterki, jak ..za
potrzebowanie n a  p r a c ę " ,  „prawo na  is tn ie 
nie". -  „rozumiemy p o d  kapitałem" (zam iast 
przez kapitał), „zarobki, j a k i e  dostarcza" (za
miast j a k i c h )  — to przecież, trudno me 
zaprotestować przeciw takiemu koszlawieniu 
języka ‘ak- „T a  ostatnia potrzeba odczuwa sic 
słabiej przez kobie ty" , (str. Łftt) -  „ P ro d u k c ja  
p o s i a d a  s k u t k i "  (str. 109) — „ n a  d z i e 
l e n i e  w ł o ś c i a n  z i e m i ą "  (str. 91) i 
wiele tym podobnych. Nam dziennikarzom z 
którymi p. Stadnicki w przedmowie tak  pogard 
i.wie się obszedł, zarzucają  s ł u s z n i e  że nsn 
jemy pięknu mowę polską, mało dbając o ie i  
czystość. Ale my możemy, nie na nsprawiedii 
wienie wprawdzie, leez jako łagodzącą okolicz 
nośc powołać sie n a  pospiech, z jak im  p ar s 
dziennikarska się oabywa. Kto jed n ak  p S  
książkę, ten  me może naw et te j  łagodzące j ' okn 
liczności na  obronę swoją przytoczyć.

Ale prawda! — zapomnieliśmy, że n

S i S ” - : ovi" k  - * * - 1 * * *  * " > » « . Y
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ale też jeszcze delikatna i w naszych opłaka
nych stosunkach wymagająca wielkiej pieczo
łowitości. aby jak ieś  wstrząśnienie jej niby sieci 
pajęczej nie rozerwało,

Nie wynika z tego jednakże, aby się odno
sić do niej bezkrytycznie i sam zarząd msty- 
tucyi powinien to zrozumieć, że k iy ty k a  rze
czowa. rhoćby naw et bardzo ostra, nie znaczy 
wcale jeszcze lekceważenia działalności Towa 
rzyśtwa, że nie tylko nie je s t  szkodliwą, ale 
dodatnią  i pożądaną i owszem naw et silne za
interesowanie, prawdziwa „miłość-* do insty tu 
c j i  musi się przez tak ą  k ry tykę  objawić.

Dlatego może dziwnie trochę uderza w t.ego- 
rocznem sprawozdaniu instytucyi, przygotowa- 
nem na walne zgromadzenie, k tć re  się odbędzie 
dziś i jn t io  w Łańcucie, ten poirytowany ton, 
z jakim wdano się w polemikę z drem Krzy
żanowskim z powodu rozprawki o „Kołkach 
rolniczych", poiuieszczouej w jego „Studyach 
ag rai nyclr*.

Jes teśm y bardzo a bardzo oddaleni pod wzglę
dem przekonań społecznych i ekonomicznych 
od d ra  Krzyżanowskiego, być może nawet, że 
on w swojej k rytyce „Kćnek rolniczych'* grubo 
się myli, nie w ynika jednak  z tego, aby no in
s ty tu c j i  samej nje można było postawić- ża
dnych żądań na przyszłość, lub nawet, pewnych 
zarzutów - -  a taki właśnie ton przebija z od
powiedzi zarządu głównego.

'tymczasem jeśli się ma przed sobą instytu- 
cyę tak potężną liczebnie, bo liczącą ogółem 
142(5 Kółek założonych a  1250 istniejących, 
około 111:11; sklepików wiejskich, „Związek han
dlowy" dla nich utworzony i kilka jego filij, 
to trz.dia pamiętać, że to je s t  potęga, k tó ra  
byłaby w stanie wprost przeobrazić nasze sto
sunki gospodarcze, t rzeba  więc od niej z na
ciskiem tego żądać.

To przeobrażenie dotychczas powinno być 
już nawet w znacznej części faktem dokona
nym, a jeżeli tak  nie jest, wina w tern niezu
pełnie doskonałej działalności, wina, polegająca 
nie na braku pracy dobrej woli, a naw et wprost 
poświęcenia, którego bywały przykłady, u ludzi, 
zajmujących się kierownictwem Towarzystwa, 
ale na znanej właściwości wszystkich dzieł lu
dzkich, że nie przychodzą nigdy na  świat jako 
skończone doskonałości, ale zmieniają się w nie 
dopiero powoli, stopniowo, przez skrupulatnie  
zastosowaną do nieb k ry tykę  i ustawiczną, gor
liwą pracę, p rzeradza jącą  instytucyę w myśl 
ducha czasu i potrzeb społeczeństwa.

A więc powtarzamy: „Towarzystwo Kółek 
rolniczych zrobiło dużo. bardzo dużo dla kraju, 
jest, bodaj, czy nie nujzasłuż; ńszem Tow arzy
stwem wobec naszego społeczeństwa, ale mo
głoby zrobić jeszc/.e więcej.

Jeżeli zaś działalność instytucyi nie je s t  je 
szcze w duchu tego. żądanego pizez nas ..wię
cej". to może pochodzić stąd, że „Kółka rolni
cze" ciągle jeszcze są insty tucyą pedagogi
czną. Mówi się więc o gospodarstwach wzoro
wych. od których w dodatku zakładania  zarząd 
odstąpił, będzie się, jak  to wydział postanowił, 
tworzyć pola doświadczalne, urządzać konkur
su gospodarstw włościańskich, wystawy narzę
dzi nasion, nawozów, uduzia ł rolniczy dalej 
udzielać będzie członkom wszelkich rolniczych 
informacyj i badać warunki ekonomiczne go
spodarstw włościańskich w kraju.

W sprawie drenowania, tak  ważnego dla 
podniesienia wydatności gospodarstw, umieszcza
no pouczające a rtykuły  w „Przewodniku Kółek 
rolniczych urządzono 11 wzorowych gnojowni, 
dalej w kwestyach handlowych urządzono 285 
lustracyj przez trzech lustratorów, pp. H enry
ka  Schmidta. < fu staw a Nowickiego i Stanisła
wa Dzierżę, wydano regulamin dla sklepików, 
prowadzono dalej p raktyczne ku rsa  handlowe 
w ( Izernichowif. z których wyszło w roku ze
szłym 2t; uczniów, interweniowano przy zakła
daniu „Spółek oszczędności i pożyczek", u trzy
mywano dawniejsze 1 zakładano nowe Riidio- 
teki i czytelnie przy „Kółkach rolniczych**, do 
których rozesłano 3475 dziełek dla nowo po
wstałych „Kółek", a  380 dla dawniejszych, wy
dano cztery ekonomiczne dziełka i nakoniee 
wydawano „Przewodnik Kółek rolniczych**.

W szystko to są  spraw y bardzo ważne i wiel
kiego uznania godne, ale wszystkie m ają tę 
wspólną wadę, mianowicie że są niczem innern, 
ja k  - pedagogią.

Z góry się zastrzedz musimy przeciw temu, 
jakohyśm y lekceważyli tego rodzaju „pedago
gię społeczną", j a k ą  upraw iają  „Kółka rolni
cze" i tyle innych Tow arzystw  w kraju. 
Owszem: uważam} ją  za czynność nadzwyczaj
nej doniosłośi i, naw et w niektórych stadyach 
rozwoju społecznego za jedyną możliwą formę 
działalności, mianowicie, kiedy lud potrzeba li
czyć < hodzić po drodze ekonomicznego roz
woju.

Tymczasem nasze społeczeństwo już z tego 
stanyuin wyszło i te raz  trzeba mu stwarzać 
możność zużytkowania  sił swoich, choć bardzo 
słabych. A więc „Kółka rolnicze" powinny 
przejść do stworzenia is to tn tj .  samodzu Inej 
kooperacji  w łościan, obejmującej stopniowo 
miejscową produkcyę, kupno i sprzedaż, miej
scowy import i eksport. Poza tern działalność 
pedagogiczna pozostać może i powinna, ale je 
żeli nie otrzym a takiego realnego g run tu  i ta 
kiego praktycznego bodźca, s taw ać się z ko
nieczności będzie egzotycznym kwiatem, albo 
naw et Towarzystwo ..Kółek rolniczych" zosta
nie w działalności i we wpływie na społeczeń
stwo zluzowane przez inne stowarzyszenie, co 
wobec zasług i wobec dodatniego k ierunku 
patryotycznego tej insty tucyi byłuby wprost 
szkodą.

Zresztą  już dotychczasowa działalność „Kó
łek rolniczych" wskazuje, że uwagi nasze są 
słuszne. Jed y n a  jej gałęź, w której wychylono 
się poza „pedagogię", t. j. sprawy handlowe, 
są dziś najwidoczniejszym. najin tenzywniej-  
szym i ńftjdodatnie* zym objawem funt oyono- 
wania Tow arzystw a Sama już, pow'yżej wspo
m niana cyfra sklepik w i pomyślne ich fun- 
keyonowanie. pomimo całej wadliwości w ich 
nrządzeniu, niedomagania w nabywaniu, towa
rów. które  im prze .ażnie zbyt drogo wypada
ją, dowodzi, że w ich zakładaniu była myśl 
dobra, i że dalej jeszcze w tym kierunku pójść- 
hy należało.

Z tern wiąże się po części spraw a nabyw a
nia nawozów sztucznych, których sprowadzono

w roku zeszłym dla *39 Kółek 115.450 kilo
gramów, podczas gdy w Poznańskiem Kółka 
sprowaazity równocześnie 375.000 kilogramów; 
i maszyn rolniczych, k tórych zamówiono 123 
sztuk za 2994 złr. 00 ct. Ten dział już zatem 
wykazuje mniejsze wyniki, bo zamało t ra k to 
wany je s t  jako  „ in teres" dla chłopa, a za b a r
dzo jeszcze jako  ś ro d e k '  nauczenia** go.- że 
nawozy i maszyny w rolnictwie są potrzebne i 
korzystne.

Taliaj wreszcie zaliczyćby ubocznie należało 
sprawy asekuracyjne. Prawie we wszystkich 
Kółkach bowiem członkowie się od o g n u  ubez
p iecza ją .  a  ubezpieczenia te od łącznej sumy 
10O(| K dochodzą do poważnych kwot 200.000 K. 
Tu więc rozwinąwszy energiczniejszą działal
ność, Kółka rolnicze mogłyby w znacznej czę- 
śoi zapobiedz brakowi przymusowej asekuracyi, 
tylko przytem należałoby się wyrzec wszelkiego 
sentymentalizmu, a  ubezpieczać członków tam, 
gdzie chłopu to wypadnie najtaniej  i najko
rzystniej. Ju ż  dotychczas rzecz ta  narzucała  
się sama w postaci konieczności faktów Kół
kom rolniczym, które dawniej protegowały nie
mal krakowskie  Towarzystwo ubezpieczeń, a 
obecnie musiały dopuścić zagraniczne towarzy
stw a, ja k  „Feni.K" i „Slav ia"s bo one t rak tu ją  
ubezpieczenia jako interes swój i chłopa, a nie 
jako łaskę mu wyrządzoną.

Ze zmianą g run tu  1 metody działania zniknie 
też ze sprawozdań Tow arzystw a Kółek rolni
czych cecha , k tó rą  wytknął d r  Krzyżanowski 
zarządowi głównemu, a  k tó ra  przejęła ten za
rząd takiem oburzeniem , mianowicie fakt, że 
opiera się dotychczas przedewszystkiem n a  sub
wencjach . J e s t  to fak t  oczywisty i niezaprze
czony, budżet bowiem np. na rok 19oo pieli 
ir inuje przychód w kwocie 4(>.92L K, z czego 
tylko (5300 pochodzić ma z innych źróueł, jak  
z wkładek członków wspierających, odsetek od 
kapitałów, dochodu z wydawnictw, a reszta  to 
subweneye rozmaitych instytucyi. W obrocie 
zaś kasowym za rok ubiegły, przedstawiającym 
kwotę 24,i;iil złr. 85 .ct. (razem z depozytami, 
które  ściśle wziąwszy, liczone tu być nie po
winny), subweneye wypełniają kwotę 1 (5.825 złr.

N ie m am y  n ic  p rz e c iw  tem u , a b y  su b w e n e y e  
te  w  b u d ż e ta c h  i z a m k n ię c ia c h  ra c h u n k o w y c h  
T o w a r z y s tw a  p o z o s ta ły  i n a d a l, ow szem , n ie c h  
je s z c z e  w z ro s n ą  w d w ó jn a só b , a le  le p ie jb y  było , 
a b y  n ie  b y ły  je d y n e m  ź ró d łem  d o c h o d u , lecz  
a b y  p o w a ż n ą  r u b r y k ę  s ta n o w iły  d o ch o d y  w ła 
sn e . k tó r e  tw o rz ą  w ła śc iw ą  s iłę  i g w a r a n c ję  
trw a ło ś c i  k a ż d e j in s ty tu c y i ,  bo c z y n ią  j ą  n ie 
z a le ż n ą  od k a p ry s ó w  p o l i ty k i ,  n ie z a le ż n ą  od 
teg o . czy  do  s t e r u  w in s ty t u c ja c h  i z a k ła d a c h , 
d z iś  s u b w e n c jo n u ją c y c h  K ó łk a , n ie  p rz y jd z ie  
k to ś , co n a  t a k ą  a k c j ę  b ęd z ie  p a t r z e ć  k o sem  
o k iem  i z a e ić n ie  s u b w e n c y jn y  m ie szek .

A trwałości wszakże musi każdy dobrze my
ślący człowiek życzyć Kółkom rolniczym, które 
są solą i zakwasem rozczynie, do prawdzi
wej pracy społecznej dopiero przygotowanym, 
które  są jednym z głównych motorów naszej 
działalności jmblicznej.

Z ruchu finansowego.
Kraków, 2 lipca.

T ak  bardzo okrzyczany, równocześnie jed n ak 
że tak  wygodny g  14 zrobił bez hałasu to. 
czego posłowie, rzucający pultami i g ra jący  na 
t rąbkach  w parlamencie, uczynić nie chcieli. 
Za  pomocą tego paragrafu  rząd zapewnił sobie 
kwotę na wspólne wydatki obydwóch połów 
monarchii, ustawę o pizyjśeiu z pomocą do
tkniętym klęskami elemeiitarnemi. jirowizoryum 
budżetowe i część kredytu inwestycyjnego. Ca
łą  tę finansowo-ekonomiczną akcyę rządu przy
ję ła  giełda wiedeńska z najzupełniejszą oboję
tnością , gdyż naw et kurs ren t  nie poszedł 
w górę choćby o jednego halerza. Natomiast 
z wielką niecierpliwością oczekuje wiedeński 
świat finansowy korzystnego zwrotu na ber
lińskim targu pieniężnym. Więcej niż kiedy 
kolwiek stoi obecnie giełda wiedeńska pod 
wpływem wypadków, które  sii w Berlinie zda
rzają. Silny spadek kursów, któremu w osta
tnich czasach uległa znaczna część anstrya- 
ckich papierów przemysłowych, był bezpośre
dnim skutkiem deru ty  berlińskiej, chociaż oczy
wiście równocześnie i wewnętrzne położenie fi
nansowe nie pozostało bez wpływa na  bieg 
rzeczy w ostatnich tygodniach.

Obecnie giełda wiedeńska znajduje się w s ta 
nie zupełnej apat.yi. z którego nie może w ża
den sposób podźwignąć się. lak wspomnieliśmy 
na wstępie, ani zapewnione zrealizowanie czę
ści k redytu  inwestycyjnego, ani zapowiedziane 
przystąjiienie do wykonania wielkich budowli 
eraryalnych. ani wreszcie plan pomnożenia środ
ków przewozowych na kolejach państwowych 
nie zdołały wywołać jakiegokolwiek ożywienia. 
Alpejskie Towarzystwo górn.cze (Alpine Mon- 
tan-(4esellschafti powtórnie podwyższa cenę że
laza komercyjnego o 1 K, ponieważ wywołane 
strejkiem węglowym ograniczenie ruchu spo
wodowało zupełne wyczerpanie zapasów towaru 
i sprowadziło niemożność zadosyćnczynienia li
cznym zamówieniom. Równocześnie inne huty 
żelazne w Austryi i na  Węgrzech zamierzają 
podwyższyć cenę wyrobów żelaznych, skarżąc 
się także na  brak zapasów towaru, skutkiem 
rzego przyjmują tylko długoterminowe dostawy. 
Niektóre przedsiębiorstwa zdwojoną p ro d u k c ją  
zdołały pokryć luki w magazynach, ale wiado
mość t a  podobnie jak  inne pozostała bez wpły
wu na  giełde Sporadyczne transakeye, obej
mujące ga rs tkę  walorów, odbywały się na  par
kiecie i w kulisie, zresztą jednakże dzień po 
dniu upływał w jednostajnej apatyi. Do nie
dawnych ciężkich doświadczeniach i znacznych 
s t ra tach  nas tępu ją  nieprzerwanie nowe. Akcye 
fabryki cementu w Perlmoos ponownie spadły 
i oto w przeciągu zaledwie roku ulubiony ten 
walor stracił  prawie połowę swojej wartości 
kursowej. Likwidacya pewnej wielkiej firmy 
bankowej była przyczyną tego wypadku, rzu
ciwszy na  ta rg  odrazu znaczniejszą liczbę ak- 
cyj owej fabryki. Wogóle przemysł cementowy 
w A ustry i znajduje  się od dłuższego czasu 
w przykrem położeniu, gdyż wielkie jmbliczne 
budowle już ukończono, a plan budowy nowych 
linij kolejowych i kanałów spławnych z powo
du położenia parlam entarnego odłożono „ad ca- 
lendas graecas". Cena cementu spadła prawie

o 250/0. a dywidenda od akcyj fabryki cementu 
w Perlmoos na  rok bieżący okrojoną zostanie 
do 10. a  może naw et do 9 złr.

Każdego roku pewne ożywienie na targu 
pieniężnym wywoływał w tej porze kupon lip
cowy reprezentujący wartość 220 milionów ko
ron. W dawniejszych latach powodował zna
czniejszy popyt za walorami lokacyjnemi, dziś 
p rawie nikt nie poszukiwał tych  papierów. W i
docznie ta część kuponów, k tó ra  dawniej jako 
oszczędzony pieniądz płynęła na giełdę, obe
cnie zmniejszyła się olbrzymio. Rzeczywiście 
utrzymanie rodzin średniego s tanu podrożało 1 
to bardzo znacznie. Najważniejsze artyku ły  go
spodarstwa domowego, jak  cukier, węgiel, na
fta, kawa, podrożały, obciążenie podatkowe wzma
ga się. czynsze mieszkalne wzrastają, nic więc 
dziwnego, że budżety pryw atne  coraz mniej 
wykazują „pozostałości kasowych**. Obok tego 
pojedyncze insty tucyę finansowe przez emisyę 
nowych akcyj zabsorbowały znaczną część p ry 
w atnego kapitału, k tóry ominął giełdę, płynąc 
wprost do kas bankowych.

Koniec bieżącego tygodnia sprawozdawczego 
jest zarazem końcem pierwszego półrocza. Giełda 
wiedeńska z niechęcią ogląda się lia te sześś 
miesięcy, podczas których przebyła tyle wstrzą- 
śnień, doznała tylu zawodów, płaciła niezliczone 
razy wysokie „frycowe", a nie odniosła żacinej 
prawie korzyści, choćby pod postacią doświad
czenia na jirzyszłość. Na szerokim świecie roz
wijają  się wypadki doniosłego znaczenia, które 
w drngiem półroczu mogą przybrać postać dla 
Europy zupełnie niespodziewaną. W ojna  w po
łudniowej Afryce ma się ku schyłkowi, za to 
na wybrzeżach chińskich gizioią działa na  mo
rzu i na lądzie. Politycy urzędowi twierdzą, 
że walka w Chinach będzie tylko krótko t rw a 
łym epizodem, gdyż mocarstwa europejskie są 
zupełnie zgodne, ale podobną zgodną koopera
c j ę  widzieliśmy już w Szlezwiku i Holsztynie, 
gdzie Aust.rya i ITusy nie bardzo przyjacielskie 
zamiary żywiły nawzajem. Położeń id w ew nętrz
ne w Austryi. tak  się już zaostrzyło, że nale
żałoby wreszcie stanowczo przystąpić do sana
c j i  nieznośnych stosunków politycznych, które 
tak szkodliwie wpływają n a  całą działalność 
ekonomiczną monarchii. Jeżeli jednakże  robi
my bilans ubiegłego półrocza, to zaznaczyć mu
simy obok stron ujemnych i s trony dodatnie. 
Otóż przedewszystkiem podnieść należy ten 
znamienny objaw, że mimo wojny w Afryce i 
obecnych zamieszek w Chinach, pieniądz w An- 
stryi był tańszym, aniżeli w tym samym okre
sie przeszłego roku. Nawet w Anglii, prowa
dzącej kosztowną wojnę, wbrew przewidywaniom 
zniżono stopę procentową, co je s t  wybornym 
dowodem, jak  znikome znaczenie posiadają do
gmaty ekonomiczne. Działalność emisyjna ban
ków austryackich  była wcale wydatną, a nie 
spoczywały takie  koleje prywatne, walczące, 
jak  wiadomo, z niechęcią rządu. Pocieszającym 
objawem było to, / e  obok małych eraisyj, jak  
busztiehradzkie cbligi pierwszeństwa, w prze
ciągu jednego miesiąca rozebrała publiczność 
kupująca za 7(> milionów K. węgierskiej renty 
koronowej i za 50 milionów franków obligów 
pierwszeństwa kolei południowej. Zakład k re 
dytowy w Wiedniu, Pnionnank, mższoaustrya- 
cki Zakład eskontowy, Liinderbank w niezłych 
w arunkach umieściły w rękach swojej klienteli 
znaczne zapasy papierów. Spis ten oczywiście 
je s t  niezupełny, okazuje atoli, że ubiegłe pół
rocze było może lepszem w rzeczywistości, niż 
się wydawało pesymistom. Oby nas drugie nie 
zawiodło.

bia dogodności osob przebywających w to 
pielach będziemy wyjątkowo podczas pory ką
pielowej przyjmować od iiich prenumeratę takie 
tygodniowo, licząc z przesyłką pocztową 70 h. 
na tydzień.

Za każda zmianę adresu dopłaca się 40 h.

K r o  m i k a *

Kraków, 3 lip ca .

Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we 
czw artek  dn ia  5 b. m. o godzinie 5 po południu.

Pogl08ki faktami, o d  kilku tygodni całą prnsę 
naszą obiegały pogłoski i notatk i o przeniesieniu 
się w ieln arty stów  sceny krakow skiej na scenę 
lw owską. N ie zapisyw aliśm y tych  pogłosek * jako  
niepew nych , każdej chw ili mogących nledz zm ianie. 
Dziś jednak  jesteśm y  w możności zawiadom ić n a 
szych czytelników , ż.o scenę k rakow ską opuszczają 
na jznakom itsi, nasi artyśc i. Podpisali ju ż  bowiem 
k o n trak t z dyrektorem  nowego te a tru  we Lwowie, 
p. Tadeuszem  Paw likow skim  . następujący  artyści 
i a r ty s tk i ,  pp.: S o l s k i .  Pom ian-S o I s k a. T a r a 
s i e w i c z .  W ę g r z y n .  W ę g r z y n o w a .  B e- 
(111 a. r  z e W s k a i R o m a n.

Samo zapisanie tych  faktów  nam nie w ystarcz*. 
W y raz ić  musimy żal. że ta k  cenionych arty stów  nie 
stan ie  naszej scenie. Żałow ać nam  szczególnie n a 
leży s tra ty  p. S o lsk iego . tak  w ytraw nego  reżysera, 
ta k  w ybornego a rty s ty , który  jirzez szereg  la t zżył 
się z nami , dał nam ty le  przedziw nie świotnych, 
skończonych k reaay j. B rak  nam takż.e będzie p. 
R o m an a , k tórego ta le n t w ostatn ich  latach  w zrósł 
i spotężuiał Żal nam także  u tra ty  tak  sum iennych 
arty stów , jak  pp. W ęgrzyna  W ęgrzynow ej i T a ra 
siewicza.

Ily rek ey a  naszego te a trn  w m iejsce ustępujących  
zaangażow ać zam ierza szereg  sił młodych. Z w yro
bieniem tych sił n a  a rty stów  będzie p raca  niel aria; 
w ątpić nie należy, że d y re k c ja  żm udną tę  pracę 
w ykona kii zadow oleniu ogółu, czego je j serdecznie 
życzymy.

Z teatru kom nnikują nam : .Tnt.ro daną będzie 
opera A ubera ,, F ra  D iavolo“ ze zm ianą obsady, a l
bowiem p arty ę  ty tu łow ą w ykona po raz p ierw szy 
p. B etti, k tó ry  w rolach F a u s ta  i A lm avivy w „Cy- 
rulikn** zyskał sobie synipatyę pnbiiczności. P o ju trze  
„Carmen** z pan ią  Goyoni w roli ty tu łow ej. W dzię
czną ro lę M icaeli, w ykona panna E sten , Don .Tose - 
go śpiewać będzie p. C ayara, a  p arty ę  E sam illa  p. 
Moro.

Program posiedzenia w sprawie zwalczania 
gruźlicy na IX  zjeżdzie lekarzy  i przyrodników  
polskich, nłożono w ten sposób, że będą w yczerpane 
w szystk ie  strony  zagadnień  naukow ych i p ra k ty 
cznych. W  tym  celn podzielono cały m ateryał po
siedzenia na cz te ry  grupy,

P ie rw sza  grupa obejm uje czynniki przyczynow e 
i sposoby szorzenia się g ruźlicy , w pływ  czynników  
usposobiirjących, spostrzeżenia  co do t. zw. dzie
dziczności. Spraw ozdaw cam i będą. w tyn, dziale: 
profesor h ig ieny na w ydziale lekarsk im  lwowskim 
B ądzyńsld, drow ie H aw elka 1 Sokołowski z W a r
szaw y, k tó rzy  specyalnie w tym  przedm iocie pra- 
cowali i ogłosili szereg  bardzo cennych rozpraw  i 
spostrzeżeń. W  drug ie j g rup ie  p rzedstaw ione będą 
s ta ty styczne  w ykazy gruźlicy  w G a lic ji w  poró 
w naniu z s ta ty s ty k ą  w \S Ks. Poznańskiem  i w 
K rólestw ie Dolskiem oraz zagran icą, sta tystyczne  
dane, odnoszące się do w iększych m iast, do wieku, 
zajęć, do w arunków  życia jednostek , w reszcie bar
dzo pouczające dane; zeb rane  w tow arzystw ach 
ubezpieczeń na  życie . R efe ra ty  objęli: protom edyk 
G alieyi d r M erunowiez rozporządzający  bogatem i 
datam i urzędow euii, d r K arw ow ski z Poznan ia , k tó ry  
się oprze na rządow ych sta ty stykach  prnskieh , d r 
Po lak  z współudziałem  drów  Tciiórznickiego i 8t,er- 
linga, k tó rzy  opracow ali s ta ty s ty k ę  m iast w K ró
lestw ie  Polskiem , d r Dmochowski s ta ty s ty k ę  szpi
ta li w arszaw skich i p row incjonalnych , odznaczającą 
sic nadzw yczajną ścisłością, w reszcie d r P obrsk i 
pizedsl wi s ta ty s ty k ę  tow arzystw  ubezpieczeń na 
życie, działających w K rólestw ie.

W trzecie j g rap ie  omówione będą sposoby zapo
b iegania gruźlicy , un ikan ia  je j w zdrojow iskach, 
sanato ryach , poglądy na  to, co zrobiły  inne społe
czeństw a w tym k ierunku , jako  też  postaw iony bę
dzie wniosek utw orzenia  Białego kom itetu w celu 
walki z gruźlicą . Tu przem aw iać będą: prof. B u j
wid. d r Jan iszew sk i, in ic ja to r  całej m yśli posiedze
nia, d r  Bobrzyeki o zdrojow iskach w K rólestw ie 
Polskiem , d r  B abiński z W arszaw y o zapobieganiu 
gruźlicy  w fabrykach . W  czw arte j grup ie  omówione 
będą zak łady  lecznicze, sanatnhya, m iejsca k lim a
tyczno i ich w pływ na  chorych gruźliczych, organi- 
zacya w alki z gruźlicą . B ędą przedstaw ione plany, 
kosztorysy, sposoby u rządzen ia  sanatoryów  dla cho
rych zamożnych, średnio  zamożnych i d la  ludu 
sposób w prow adzenia tego w życie. P rzem aw iać 
będą d r P n n in  z W aiszaw y . d r  S te rlin g  z Łodzi 
i d r W roński z [O tw ocka w spraw ie sanatoryów  
w K rólestw ie Polskiem . d r  Jan iszew sk i i d r Dłuski 
o sanatoryum  w Zakopanem , d r .Taruntowski i d r 
K arw ow ski z P oznania  o uzdrow iskach tam tejszych. 
K ażdy tem at podany będzie w yczerpującej dysku
s j i .  liczne w nioski i nehw ały zdążać będą do w ska
zan ia  środków  do zw alczania gruźlicy.

Kursa wyższe dla kobiet im. A Baranieckie
go. D nia 2 9  czerw ca wobec p rezydenta  m iasta, 
oraz g rona zaproszonych osób, zo stała  o tw arta  wy
staw a prac uczennic oddziału artystycznego . D yre
k to r tego oddziała, prof. J. M alczewski, w sprawo- 
zdauin  roczuam stw ierdzi: „że w ydzia ł rozw ija  się 
bardzo dobrze, że oba oddziały, ta k  rysunków , jak  
m alarstw a prow adzone są  w zorow o, że uczennice 
od roku zeszłego okazały znakom ite postępy i że 
droga, po k tó re j prow adzony je s t w ydział, je s t d ro 
gą  p rostą  i sum ienną". O trzym ały  nagrody : z od
działa  rysunków  pierw szą nagrodę |>. Ł adow na, d ra 
g ą  p. T schapków naf 1 n a  oddziale m alarstw a  p ierw 
szą nagrodę p. H w olkien , d rugą  p. Komorowska, 
trzec ią  p L u stg a rten . P an i K. i ,p. F e tte r  p rzyzna
no zaszczytne wzmianki.

Klub urzędników kolejow ych urządza w dniu 
8 lipca b. r. (w niedzielę) w ycieczkę ćo Okocima. 
55yjaz<l z K rakow a osobnym ftOGbwń m spacerowym 
o godzinie 1*30 po p o ł u d j t  ; S. tw ie y j
o godz. 2 '3 < l. a  następnie paliwodami do Okocima 
o godz. 2"45. W Okocimie wspólne gry  i zabawy 
tow arzyskie: taniec p rzy  muzyce wojskow ej, na u- 
myślnie, w tym celu przygotow anych boiskach w p a r
ku i p rzyległym  lasku, k tóre  w dnin tym  p. G oetz 
łaskaw ie do użytkn w ycieczkowiczów oddaje Pow rót 
z Okocima do Słotwiny o godz. 9 1 /2. odjazd ze Sło- 
tw iny  osobnym pociągiem spacerowym  o godz. i i 1. 
p rzy jazd  do K rakow a o godz. 1 l w nocy. K oszta 
wycieczki, łącznie z ko leją  i podwodami tam  i na 
pow rót w ynoszą 7(1 ct. od osoby, dzieci do la t 10 
płacą połowę.

L is ta  zgłoszeń o tw arta  z dniem  dzisiejszym  w lo
kalu K asyna powszechnego (u lica Lubicz, I. 3, liotci 
E uropejski); zapisyw ać się można codziennie między 
godz. (5 a 9 wieczór. U s ta  zgłoszeń zam kniętą  bę
dzie stanow czo w p iątek  dn ia  (5 b. m. o godz. 9 
wieczór.

Wieczornica sokola, z powodu imienin prezesa 
„Sokoła" krakow skiego odłożona, odbędzie się w so
botę d. 7 b. m o godz. 8  wieczorem. P rzypom ina
jąc  o tem , kom itet nadm ienia, że na w ieczornicę tę 
jeszcze zapisyw ać się m ożna w sklepie p. R udni
ckiego. lin ia  A-B.

Walny zjazd członków T ow arzystw a pedagogi
cznego odbędzie się w K rakow ie 17 i 18 lipca.

Regaty na Wiśle urządzili w niedzielę popołu
dn ia  członkow ie oddziału w ioślarskiego „Sokoła". 
Biegów było cztery . W  pierw szym  w ystąpiły  dwie 
skule podw ójne ze stern ikam i. O dy jedna  z nich 
została  zd y stan so w an ą , d ru g a  odbyła m etę 1000  
m etrów  w górę pod wodę i 1000  z biegiem wody 
w ciągu 12 m. 15 sek., robiąc po 32  nderzeń wio
słami na  minutę. Z ałogę sk ładali pp. Z. Zajew icz i 
K. B asiński, .stern ik  p. St. S ielski. W  drugim  bie gu 
na sk ify  pojedyncze w ystąpili pp. ,T. W ilczyńsk i i 
(i. K w iatkow ski. Poniew aż p. W ilczyńsk i przy  mo
ście został do tkn ięty  wiosłem p rz e c iw n ik a . przeto, 
jako  zdystansow any, wrócił do m ety, a P- K w iat
kow ski ca łą  metę w górę i na dół odbył w ciągu 
12 m. 52  sek u n d , czyniąc 30  uderzeń na m inutę. 
B ieg ten  za  zgodą sędziów został powtórzony, a 
w nim p. K w iatkow ski zw yciężył przeciw nika o (5 
dłngości. W  trzecim  biegu w ystąp iły  dwie c.ztero- 
wiosłówki ze stern ikam i. .Tednę zajm ow ała załoga 
z pp. St. R udy, W . K uzia, St. B ieiecki i (;. H ala- 
wa, stern ik  p. ,T. H eeh ter; załogę drugiej sk ładali 
pp. St. S ie lsk i, J. S ie 's k i , M. H npczyc i w. Kos- 
sek, ste rn ik  p. ,T. R udnicki. P rz y  w yruszeniu łódź 
pierw sza bardzo rączo w ysnuw a się naprzód i cią
gle przodow ała, do m ety jed n ak  w róciła d ruga  łódź 
ze stern ik iem  p. R udnickim  po 1 4 m inutach, d ruga  
łódź przyby ła  w m inutę potem. Z ałoga jednej i d ru 
giej łodzi rob iła  po 29  uderzeń wiosłami na  m inu
tę. W  ostatn im  biegn na sknle pojedyncze tylko 
p. K. B asiński odbył m etę bez konknrency i, ponie
waż jego  przeciw nik w padł do wody j skąpał się. 
Sędziam i byli pp. W ładysław  T u r s k i , dr. A ntoni 
K nlińsk i i E ugeniusz R einer. S tarterem  był p. A n
toni Zollt. P rz y  półmecie obecni byli pp. M. Styp- 
kow ski i ,T. F ilipow ski.

Konfiskata. P ro k n ra to ry a  skonfiskow ała wczoraj 
N r 7 socja listycznego  czasopism a „ L a ta rn ia " .

Wiadomości 080bi8te. I M o g at p. L askow ski w y
jech a ł na  fi-tygodniowy urlop. Zastępow ać go będzie 
sek re ta rz  p. R óżański.

Przejechanie. W czoraj przed południem w ulicy
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lie rk a  .1 ose low ieża , przejechał woz czteroletniego 
ch łopczyka , Jó zefa  Zajączkow skiego kalecząc go 
ciężko. N astąp iła  in frakeya kości czołowej. Pogoto
wie stae.yi T ow arzystw a  ratunkow ego opatrzyło* po
rani.m ego i odwiozło go do szpitala.

ZabÓj8tW0. P rzed  sądem przyjięgłyeh toczyła 
się dzisiaj rozpraw a k a rn a  przeciw  p n ącem u  Ciso- 
niowi, la t 20  liczącem u, z K opalń:, oskarżonemu o 
zbrodnię zabójstw a, oraz przeciw : M artinow i Dn- 
cha, A ntoniem u Lasce, Michałowi W yczeswiem u i 
Jakóbow i Gawędzie, w szystkim  m ałoletnim  o współ- 
winę w zbrodni. A kt oskarżen ia , k tó ry  podąjeny  
w -treszczenin. tak  p rzedstaw ia  całą spraw ę: Pnii. 
21 lutego b. r  Szymon M aasberg w Kopalinach 
w ypraw iał w esele sw ojej w nuczce. N a w eselu tem 
byli w szyscy oskarżeni. G łów ny oskarżony Ornoń 
wszczął zw adę z n iejak im  Stelm achem  o dziew czy
nę, z k tó rą  ClSoń tańczył, S telm ach mn ją  bowiem 
w tańcu  odbił. S atysfakcy i nie szukał Cisoń na 
miejscu pod w rażeniem  chwili, lecz napadł S telm a
cha w raz z tow arzyszam i współoskarźonym i w dro
dze. P ow sta ła  bójka, w k tó re j S telm ach dostał ude
rzenie kijem  ze strony  C isouia tak  silne, że n ie
bawem um arł.

O skarżeni nic p rzyźnali się do winy.
T rybunałow i przew odniczył radca  T nrow icz. o skar

żał prok. dr. C liwalibogowski, brouił Cichonia prof. 
dr. R o se n b la t t, innych oskarżonych zaś adw. dr. 
Pisiowicz.

T rybunał zadał pp. przysięgłym  pierw otn ie  p y ta 
nia w k ierunku zbrodni Zabójstw a i w spółw iny w 
te j zbrodni, a na  wniosek obrońcy d ra  R osenhlatta  
i żądanie przysięgłych py tan ie  ew entualne w k ie 
runku  przekroczenia niebezpieczeństw a życia. Pp. 
p rzysięgli p y tan ia  głów ne w iększością głosów za
przeczyli. py tan ie  zaś ew entualne rów nież w iększo
ścią głosów p o tw ie rd z ili, skutkiem  czego try b n n a 1 
skazał Cichonia na 3 miesiące ścisłego aresz tu , re 
sztę zaś oskarżonych uwolnił.

Kradzież. P olicya krakow ska przy trzym ała  J ó 
zefa T obisa ze Sam borka ad  S k a w in a . k tóry  słu 
żąc za parobka u kupca p. Schm indliuga przy  u li
cy G ro d zk ie j, okrad ł tam że pracodaw cę i snhjekt.a 
B ernarda  O re sc h le ra , zabierając, mu p o śc ie l, ub ra
nia i pierścionki. Okazało się rów nież . że a resz to 
w any dopuścił się rów nież kradzieży  u poprzednie 
go swego pracodaw cy kupca p. Bazesa. P a ła  szko
d a ,  spow odowana k radz ieżam i, wynosi (5PKi koron.
( -zęść ruchomości skradzionych odebrano.

Ogień. I >ziś w południe około godziny 1 m. 20  
zaw ezw ano s traż  pożarną na ulicę Zw ierzyniecką, 
gdzie pow stał jiożar jiod nr. 21 . Z apaliła  się m ia
nowicie słomę w piwnicy. Rychło zuołano ogień 
stłum ić. N a  m iejscu pożaru by ł II p lu to n , pod do
wództwem naczeln ika p. Emiuowicza i hrundm istrza 
Stępińskiego.

Jubileusz nauczycielski. W  dniu 23 czerw ca 
obchodziło nanczycielstw o okręgu podgórskiego ju 
bileusz 25 -le tn ie j p racy  w żmudnym zawodzie na 
uczycielskim K azim ierza Jo d ło w sk ieg o . k ierow nika 
szkoły m ęskieskioj w Podgórzu. Uroczystość rozpo
częto nabożeństw em , odpraw ioneui w kościele para  
fialnym  przez ks. kan. A ntoniego G ruszeckiego w 
asystency i miejscowych katechetów . N astępnie ucze
stn icy  u ro czy s to śc i, wśród k tórycb  widzieć można 
było przedstaw icieli w szystk ich  w ładz m iejscowych, 
zebrali się w pięknie udekorow anej sali szkolnej 
T n ta j młodzież szkolna pow itała  wchodzącego ju b i
la ta  odpow iednią k an ta tą , a  następn ie  w itali go ko- 

■ pnrmi«t.rz m ia.jta |>. R jm udszek Jtfi*ryewski, 
podnosząc w svv ‘j Iliowie zasługi ju b ila ta  d la  m ia
sta  i w yrażając, ż y czen ie , aDy ja k  najd łużej d la  
tego  m iasta  p racow ał,— przew odniczący R ady szkol
ne; miejocowej p. Jó ze f S tępień i p rzedstaw iciel 
nauczycielstw a p. A nton. D om ański, który  w ręczył 
jub ila tow i npominek od kolegów. P ięk n ą  przemowę 
w ygłosił także jeden  z nezniów. Do łez wzruszony 
ju b ila t dziękow ał zgrom adzonym  za zgotow anie mu 
tak  miłej niespodzianki. .N adm ienić tn  w ypada , że 
nauczycielstw o urządziło  rzeczoną nroczystość . oce
n ia jąc  zasłngi i piękne przym ioty kochanego sw e
go kolegi i d e lega ta  do Rady szkolni j okręgow ej. 
Uroczystość zakończono skrom nem  śniadauiem  , wy- 
ułan cm na cześć ju b i la ta ,  w sali „Sokoła" podgór
skiego. ./. P .

Egzamin dojrzałości W gim nazynm  w W adow i
cach odbył się pod przew odnictwem  p. T adeusza 
Skuby, d y rek to ra  gim nazyum  św. .Tacka v K rako 
w ie , w dniach od 2 0  — 24  czerw ca. Św iadectw o 
dojrzałości o trzym ali: Kdam ns F ran c iszek , B elań- 
ski A ntoni. D rab ik  W ładysław , Dymek Alojzy (z od
znaczeniem ), F reundlich  Mojżesz, G órkiew icz Adam. 
G órny W o j c i e c h ,  K ajdas Józef, K am ski Jó zef, Kn- 
d łacik A leksander. Misky M aryan , Mynacki Szcze
pan, N ow otarski Leon, Paeanow icz Szym on, P anek  
Em i1 (z e d z n .) . P rzyg rodzk i J ó z e f . Szewczyk S te 
fan (z 0,lznacz.) W ądolny  J a n  , W łodyga T adensz 
(2 odzn.) , W ojew odzie Ja n  (z o d zn .) . Zaw adziński 
K azim ierz (z odzń.). — Po egzam inu popraw czego 
przeznaczono jednego  ncznia publicznego i jednego  
ekste rn is tę : reprohow ano na rok jednego ucznia jm- 
hlicznego i jednego ekstern is tę .

Kradzież szyn kolejowych. K ilku rzezim ieszków
0 wyższym polocie skrad ło  z dworen kolejowego 
w P rzem yślu  znaczny zapas W ybrakowanych szyn. 
Jak im  sposobem szyny z dw orca kolejowego w yw ie
ziono, t.o w ykry je  dopiero śledztw o. N a skradzione 
szyny znaleźli się na tychm iast odbiorcy i to naw et 
pomiędzy rzem ieślnikam i obyw atelam i, o t,yle wy
kształconym i. że wiedzieć mogli, i szyn kole-owych 
od p ryw atnych  osób zazw yczaj się nie kupuje, ty l 
ko dyrekeya kolejow a sp rzedaje  w ybrakow ane szy
ny w drodze licytacyi. Spraw cy kradzieży te j, na 
każdy  sposób o ryg inalnej, zostali w ytropieni i od
dani sądowi. Jeże li tak  dalej pójdzie, usłyszym y 
niebawem , że z rem izy kolejow ej uprowadzono wa 
gony i lokom otywy.

Nowy S ąC Z , 2  lipca. Podczas wyśeigow cykli
stów  do Tęgoborza spadł p. M ichał S erafin  z ro 
w em  i z ra n ił się silnie w głow ę: potłukł się także  
silnie p. Stanisław - B ocheńsk i, t a k ,  że go odwieść 
m nsiauo do m iasta.

W  ubiegłej nocy lokaj dy rek tora  s z p i ta la . dra 
S ied leck iego . p rzyszedłszy  jióźun do d o m u . zasta ł 
zam kniętą  bram ę. W spinać się tedy  począł po ścia
nie na  balkon I  p ię tra , s trac ił jednak  rów now agę i 
npadł na ziemię, łam iąc sobie obie ręce i nogi.

I tak żie i tak niedobrze W  lw ow skiej ak a 
demii w eterynary i coraz m niej te raz  słuchacze w. 
P rzyczyną  tego dwie okoliczności: ukończeni słu 
chacze nie mogą na  "azie. o trzym ać posad i m uszą 
posiadać e g z a m i n  d o jrza ło śc i, aby zostać zw yczaj
nymi słuchaczam i te j akadem ii. (I to , aby studenci 
te j szkoły przyjm ow ani byli n a  podstaw ie św iade
ctw a dojrzałości, s ta ran o  się przez szereg  la t: oka
zu je  s ię , źc w płynęło to na obniżenie fre k w e n c ji,
1 jeże li tak  dalej pójdzie, to słuchaczów  zabryknic

Wybór zegarków kolejowych t. zw. „roskopfów“ A .  J .  B R E N N E R ,  K r a k ó w  S t r a d o m  3 .
ppzyborów zeg anm istr»zowskłch. po cenach fabrycznych. Na żądan ie  w y sy ła m  i l u s t r o w a ła - cenn ik i  g r a t i s  i f ranco .
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zupełnie. A jednak  słusznem  było dążenie. aby po
ziom umysłowy studentów  w eterynary i podnieść 
p r z e z  żądanie od nieb posiadania egzam inu dojrza- 
łośei.

Dla trzech zamkniętych kancelaryj adwoka 
ckich W Krakowie z o s t a l i  m ia n o w a n i  p r z e z  Izbę 
a d w o k a c k ą  s u b s t y t u t a m i :  dr. C z e r n y  d la  d ra  a- 
s t o ,  e g o  , dr. W  ą s i k  i e w i e z dla d r a .  S z w a r c a  i 

dr. Fi ii n z dla d r a  ( i o l d m a n n a .  . r.
Pożary a zapałki. Test r z e c z ą  p o w s z e c h n i e  " 1̂

M O W  A n  E  F  O II M A.

(tonią, że najw iększa  część pożarów, Jj*
\VHi:u*h ____ " J w»*n«(ro obchodzę

nia
pow staje skutkiem  nieostrożnego ju,;a-

sie dzieci z zapałkam i. ()- romn^ 7k̂ °  zapałek 
rów praw ie rów nocześnie z wynaiaz usta w,
siarkow ych spowodował rządy  do wy joWy m' 
majiwycli na celu zapobieganie kłęskom ^
W  A nglii i H olandyi w ydano nad< rfb zapałek 
pisy budow lane, we F rancy i zas ka ce,ia ezyni 
s ta ł się monopolem rządowym; x ; fidv zaś w

2 .800  koron: dr Stefan

Wei-

Goldsel.midt

 *......— «------  , tłu cz  K iedy zaś
z nich przedm iot chowany pod biania zapałek
roku 18(53 w ynaleziono s p o ^  pożar(.)w ^
t. zw. szw edzkich, bez ^  w skutok nie(M)t

znego obchodzenia si? z "•
■wszystkich, po tym wynalazku spadły na  2 4  prc.

Szkodliwość zapałek siarkow ych w ykazuje s ta ty 
stycznie dzi łko rosyjskiego inżyn iera  I,. Sw .a łow- 
j _ ( t . ^Sanitarno-statystyczne spraw ozdanie 

o fabrykach ?*Pa*ek siarkow ych w państw ie rosyj- 
sk iem .“ A utor tej pracy, mianowany generalnym  
i,iRpejóor»m fabryk zapałek  w roku 1892 , mógł 
ju z  w cztery la ta  potem podać dla Uosyi mnóstwo 
ciekawych cyfr. z k tórych przytoczym y dwie b a r
dzo w ażne: w guberniach za W ołgą rozw ija się
fab ry k ac ja  zapałek  siarkow ych, jako  w łaśnie wy
godnych w lasach i szałasach; w 1892  wyrobiono 

lii li H m iliardów  (>1)0 milionów sztuk i w tym roku 
z 1 IIIIII pożarów było 385  w skutek nieostrożnego 
obchodzenia się z ogniem: potem co roku zwię
kszał się w yrób takich zapałol. i jednocześnie zwię 
kszała  sil; liczba pożarów z powodu nieostrożności 

doszła po czterech latach do 501 na każ e y 
Zupełnie odw rotne zjaw isko zanotow ał au to r 

nad Dnieprem , gdzie zw łaszcza w t  zer 
niitfowskiem , zdaw ien daw na je s t w iele fabryk za 
pałek. Tam z roku na rok w y ró b > a rn ik o w  tię  
zm niejsza jio zaprow adzeniu banderoli. 1),(
szym roku wyrobiono ich 11 m iliardów njar-
arugim  2. w trzecim  li. w czw artym  m ̂  ^
dów. rów nocześnie zaś liczba pożarów tak  się _
ku na iok zm niejszała: 3 2 0 9  2 8 2 8  •’
2091

W ein Kle-

az 
siąc. 
w ziemiach

W Żytomierzu zmarł Auolr Krajews , .
muzyk i kompozytor. Urodzony w r. • • 
tomierzu, zmarły kształcił się̂  yj; muzycei ■
ruukiem ojca swego. .Tana, równi, ż muzy .  jb(_ 

kt.órv w syna ńrzolał swój zapał
V Dorobek kompozytorski zmarłego

walec, trzy mazurki, 
oraz sonata), natomiast utwory te 

odznaczają się wielką i|>lodyjnością i poprawnością.
Adolf Krajewski spędził w /ytom .e-  

' CZPŚĆ życia, cieszył się wielką popu- 
‘ wśród licznych uczniów i u-

nnary,
w anie do sztuki, 
n te  jest zby t duży (trzy
kanaście, pieśni

formy, 
rzu  większą 
Lainością i uznaniem
czcnnic.

Pu+df W dukach niem ieckiego „L loyda11 w Ho- 
bok.m p rzy b ra ł rozm iary ogrom nej klęski. N a okrę
tach, które, objął pożar, nie było w praw dzie podró- 
żn .h . ale. załoga zginęła praw ie zupełnie. Nujwię- 
ooj- a..irrjiinł parow iec ..M ain".

Werbunek robotników. Z Królestwa Polskiego 
donoszą: W  p izykrem  są położeniu ziem ianie w
okolicach, z których robotnicy w iejscy wy wędrowali 
do P rus za zarobkiem . Żniw a ju ż  się zb liża ją , a  o 

robotnika coraz trn d n ie j. W  K ieleckiem  niektórzy 
ziem ianie u rządzają  z tego powodu niezw ykły wer- 
bunel r o b o t n i k ó w .  Oto i-od wodzą wjr.uow.iego ora-

f p Ł l o b ę d ą  rob o tn ik a , jak  rząd angielski żoł-

"  zgzd  koleżeński w Piotrkowie. ^  byłych
piotrkow skiego ^ 7 “ ^ .  ^ roml  

szczali do szkół . mię ZT , ' ll j mł0dszycli gości, 
dził W P iotrkow ie b.i s ta rs /y cn  Grabow-
Pomiędzy innym i przybyli: prof. 1 -

ukończył szkoły tam tejszo w r.
Mirosław Dobrzański (z r.

188(1). inżynier Zygmunt Wojsław z 1 ê bnrkg< 
(1888*1, dr. K arol n e jn i  z W arszaw y (
A. Gniazdow ski (1884).

ski (który
redak to r „T ygodn ia11 p.

i . : ,Z literatury 
ma być; j e"

zamiast, jedynym , — 
dołu B j s c h  zam iast

W pierwszym fejletonie p
społecznej11 w szpalcie 2, w iersz 28, 
d n y m  t y l k o  o b j a w e m  
a w szpalcie 4 . w iersz 9 od 
Bayle.

Mianowania i przeniesienia. Minister rolnictwa zamAp
nowuł knmisnr/.a insili-kcyl bisowej pierwszej *» 5 
chała Marl.ynieca starszym komisarzem lasowyin.

Wvż.SV.I sad krajowy w Krakowie przeniósł kan ■_ 
stów' sądowych Józefa’ Wąsowicza z Gorlic, (lo Kowaao- 
wa, a Stanisława l!i(‘rnata z Rozwadowa do "orlic.

Konkursy. I’r/.y zakładzie powszechnym do badan 
środków spożywczych i w s k a z a n y c h  w  u s t a w i e  z_ dnia 
18 stycznia ll fizf pr. p. Nr fiVl o \ 1897 przedinłotoW 
użytku w Krakowie, będzie obsadzoną posada asystenta 
X klasy rangi z systomizowanemi dla tejże klasy rai.gi 
poborami (pobór początkowy 2.2(KI K, dodali k nktywal- 
ny lnu K.

r.dein nadania posady stałego sługi szkolnego prz' 
wyższej szkole realnej w Stanisławowie ogłasza Rada 
szkolna krajowa konkurs z terminem do wnoszenia po
dań do O sierpnia b. >-

(„Gaz. ta Lwowska" Nr 149.)

Składka. Pr Józef Ozern.ak 
złożył dla Towarzystwa
w jego knur

notaryusz w Jaworznie, 
Szkoły ludowej 7 K. zebrane

< Tury i przez miesiąc czerwiiec.

Z kalendarza. We wtorek 3 Jipca: Anatola i Awita 
kapł.; \ \ t  Arndt; 4 ipe-a: Jozefa Kalasantego i Prokopa; 
W(i czwii.rlck {) lll)(‘a:. Antonino. Maryi.

Wschód Kłt>ń<*a 4 o godzinie s min. 40; zachód
o ^odz. 7 min. 4S. Ion^osc dnia godz. 10 m. H.

Z krakowskiego obserwatoryum. Dnia 2-go lipca po- 
ebmurno. rrermoinet,r od L>8 doszedł do 25 5 c  Raro- 
met.r z inałyin ruchem. _

Dnia .1 lipca o godzinie 1 ra.no su n  barometru był 
7d(i-7 mm., tfcnnomotru 26‘N * ■ Wiatr zachodni.

Gabryelski (Krzysztofory, Kraków) sp rz e 
daje  forte p iany  na jznakom itsze j  w  Austi*yi 
fa lu y k i  P e t r » o f  z nietl iauikii  a n g ie lsk ą  

50 (1 , vv:e ile ń s k ; t  P (* z ^ i.po

Awans kolejowy
w  obre&ie dyrekcyi stanisław ow skiej.

’ V s t a t u s i e  I. W  klasie IX  do płacy 2 40 0  
koron: d r K rzyształow iez W incenty, koncepista.

W  klasie X  do płaey 2 .000  koron: d r L u ste r 
A do lf, kom ypien t; d r H am m erm ann .Takób. koncy- 

pient.
W  V III klasie do płacy 

D r z e w i c k i ,  le K a r z .
W  s t a t u s i e  II. W  klasie VIII do płacy 3 .000  

Kor.: A lfred W ilhelm  Scłiwarz, kom isarz budownictwa, 
S torożyniec; B essaga W łodzimierz Hipolit, komisarz 
budow nictw a; O strowski .Tan,* kom isarz budownictwa, 
K ossonoga Eustachy, kom isarz budownictwa: 
denfeld Benjam in, kom isarz budownictwa.

W  IX k lasie do płacy 2 .400  koron 
I lersch . ad junk t budownictwa.

WT X  klasie do płacy 2 .000  koron: S tricker J e 
rzy . asysten t budow nictw a; G elber .Tózcf, asystent 
budow nictw a; Eszlow iez Mendel, asy s ten t budowni

ctwa. . ,, ,,,,,,
W  s t a t u s i e  III. 5V VIII klasie, do płacy 3 .200

koron: B raun lózef, rew ident.
W  X I klasie do płacy 2 .400  koron:

mens, Stanisławów .
W  X klasie do płacy L.800 koron: R itzer Moj-

ses. Stanisławów .
Mianowani asysten tam i w X klasie z p łacą 1.400 

koron: W erbenee Michał, asp iran t, Gzerniowce: K itt- 
ner Zygm unt, a sp ira n t, S tan isław ów : L angner Al., 
a sp ira n t, Czerniowce; B ereś Isse r Leib, asp iran t, 
Stanisław ów ; Św iergocki L eopold , a s p ira n t, S tan i
sławów

■\V s t a t u s i e  IV. W  VIII klasie do płacy 3 ,200  
koron. Dobrzański A leksander, rew ident, Stan isła
wów; Płiikasiewicz z,ygmunt. ofieyał. lckany

Do płacy 3.011(1 koron: K rojiatsciiek K arol, Czer- 
n i owce; S pisar .Tan, S tan isław ów ; T racz  Józef, S ta 
nisławów, G iiitlo r F ranciszek, lckany ; Flascli Emil, 
Czerniowce; C zerny Jó z e f . S tanisław ów : M elzer
Adolf, lckany; R zehaezek Rudolf, S tanisław ów ; Fei- 
geles Ignacy, Czerniow ce; Jtosłoński Roman, Husia- 
tyn ; Grabowski M ieczysław. W ygoda: P iątk iew iez 
PYanciszek, I ’odw ysokie; Bugno Ja n , P o tu to ry : Bu- 
sech Zygfryd, Czerniowce.

W  IX  klasie  do jdaey 2 .400  koron: Segda H i
p o lit, Czerniowce; B ro h er F ryderyk . S tanisław ów ; 
W isgrill A u g u s t, Czerniow ce; Radoszew ski K azi
m ierz , Pyszkow ce; liugno  S tanisław , D strów -Bere- 
zowic.i; Ja ro sz  F erdynand  Ja n , B óbika; Szanieit. Bo
lesław . S tan isław ów ; D ziubiński W acław , Borynicze; 
Kałm ueki B azyli, C zerniow ce; Dolnicki A leksander, 
Jezupol.

At X  klasie, do płacy 2 .0 0 0  koron: Nowohilski 
E m an u e l, K ołom yja; H orowitz M oses, koucypient, 
Stanisław ów .

Do płacy 1 .800  koron: R utkow ski Ju liu sz  K arol, 
D żuryn; Konopacki T adeusz M aryan, H a licz ; Szust 
A ndrzej, Rołszowce ; Goedrich K arol J a n , S tan isła 
wów; Paczow ski Ja ro sław , K recbow ice; K ropiński 
G w albert Leon, Z aleszczyki; R adziejow ski K lem ens, 
S tanisław ów ; D raczyński Tem istokles, S tanisław ów ; 
Dobrostański E ugeniusz, Czerniowce; K rzyżanow ski 
K ornel, B rzeżeoz; B aczyński Adam Szymon, Siehów: 
Ostajiowicz M ikołaj, K nczurm are; F riililing  Zygm unt, 
IliidiklaW a; Zabudowski C dsiusz. Czortków.

Do płacy 1 .800  koron: h u /u ia rz  K a ro l, B iała 
czoitkow ska: Monde Józef, R uda; Lew ariow ski P a  
w«ł, Cliodorów; M ogilnicki Ignacy, H alicz; L iebross 
Snssie, lck an y ; G erczak W łedysław , Puków ; Lich 
ten b erg e r J» n , K aozyka; G ulda F ranciszek, B óbrka; 
Skw irezyński Tadeusz, Ilubowce.

A nystentatui w k lasie  X  m ianowani: Kobyliński 
Ludwik , Turza,- M achniewicz Z ygm unt, llhodorów; 
K ohler A lfred, S tanisław ów ; Jaśków  Cyr,, B óbrka; 
B ryk Ju lian , Ś n ia tyn ; D aszkiew icz Zdzisław. Nowo
sielce szlacheckie: \ t  itoszyński .Tózet. D olina; Rei- 
m nger .Takób, Czerniow ce; K raw czuk  recto K rawec 
Stefan , H atna ; B obrzyniecki S tanisław , M arkowce; 
M orw itzer A do lf, ATolksgart,on; Gocki T eo fil, Kor- 
szów; W acliter Z y g m u n t, B u rsz tyn ; D entscher 
He.rsc.h-. MonasUo-zyska; P ełeńsk i S tefan , M atyjowce: 
Aron L. Her, A olksgart.cn: W łodek Franciszek , Be- 
dnarów ; G erstm ann T „ S tanisław ów ; S tankiew icz W ., 
Lorszów ; G rondalczyn Ludwik. S tanisław ów ; Sehmii- 
ker M aksym ilian, A 'olksgarten; Sobolewski Sew eryn, 
M onasterzyska; E ckliard t Hugo, D eiatyn ; Lów ner 
Alaurycy, Aro lksgarten ; Polak  Jan , Czerniowce: Dem- 
pniak T adeusz, K ałusz: Tworowski Michał . Chodo- 
rów ; K uśn irsk i Zdzisław. H liboka: Czeruiatow icz 
K arol, Jezupol; R ingel .Takób, Buczacz; K am iński 
Adolf, S taresio ło : K arw ow ski Zygm unt. Kopyezyńce: 
H einricli Stanisławę D eiatyn: \A ojciechowski Jo za 
fat, S tanisław ów : W aehlow ski Kornel. N iźniów : L e 
wicki Modest, Czerniowce.

\V s t a t u s i e  AL AA' ATU klasie do płacy 3.2t>(> 
koron: G uliński AA'ojeiech. S tanisław ów : (Minkiewicz 
A ndrzej. S tanisław ów : Jan o ta  H enryk A rnold, S ta 
nisławów: W yspiańsk i Ferdynand , S tanisław ów .

j)o płaey 3 .000  koron: Mecenseffy Bronisław*.
Stanisławów; H law a F ran c iszek , S tanisław ów ; P i- 
kuziński Ju lian , S tanisław ów ; Gorzeeki Edmund 
„jgławów: H illenbrand Adolf, Stanisław ów :
liuher J a n . S tanisław ów : Schneider Ferdynand. S ta 
ni -ławów: Sz.-zepanowski Ignacy. Stanisławów .

|X  k lasie do płacy 2 .400  koron: Tlłażek F ran - 
. k , S t a n i s ł a w ó w ;  M ayer Fonii, S t a n i s ł a w ó w ;  Be- 

( ■ ,. Ipz Bo°-nmił. S tanisław ów ; Tomeczek Rudolf,trpjOWi*-'"
Stanisławów.

v  klasie do płacy 2.00(1 koron:

ków nię ma powodu żalić się na zaniedbanie 
interesów eskontu i jiodaje następujące daty: 
AV i-. 1890 eskontowano 12 milionów K. a już 
w r. 1897 suma eskontu wzrosła do 43 miii0.- 
nów K, w 1 . 1898 zaś do 44 milionów. „W ie
ner Allgeineine Zeitun£- przyznaje wprawdzie, 
że w r. 1899 eskont. Spadł do 35*5 miliona ko
ron. ale tłómaczy to stosunkami stopy procen
towej. P rzy  końcu artykułu twierdzi wspo
mniany dziennik, że komjiet. nti.e sfery nie 
przywiązują wagi do tej sprawy. T\ AVild. 
przełożony krakowskiej filii Banku austro-wą- 
gierskiego. ma cieszyć się reputaeyą dobrego 
urzędnika, zresztą zmiana osoby jak pow*ia- 
da „W iener Allgeineine Z e i tu n g 1 gdyby na- 
w'et została uskutecziiioną. nie wąiłynęłaby na 
zmianę prowadzenia interesów Banku.

H W M M t  K w ż H H I
WSZELKIE ROBOTY DRUKARSKIE, TAK 
ZWYKŁE, JAK I KOLOROWE, WYKONUJE 
ST AB ANNIE, POSPIESZNIE I GUSTOWNIE 
DRUKARNIA JAGi El l OŃSKA POD ZARZĄ
DEM L. K. GÓRSKIEGO PRZY ULICY JA
GIELLOŃSKIEJ, L. 10, W KRAKOWIE - -

Ostatnie wiadomości.
— AV w e w n ę t r z n e j  p o l i t y c e  a u s t r y -  

a c k i e j zapisać należy posłuchanie dra R b e n- 
h o c h a  u cesarza w Isch lu , trwające 3 kwa
dranse. b"aktowi temu przypisują dzienniki wie
deńskie pewne znaczenie

Subkomitot komisyi ugodowej dla Moraw* 
zwołano na 11 b. m. do Berna morawskiego. 
Ma on zająć sięl uregulowaniem spraw szkol
nych . poczem odbędzie się posiedzenie pełnej 
komisyi ugodowej.

AV stolicy Moraw wygłosił wiceprezydent dr 
Ż a c z e k  mowę polityczną, w* której s ta ra ł  się 
usprawiedliwić obstrukeyę czeską i zapewniał, 
że Czesi są gotowi podjąć z Niemcami i rządem 
rokowania w sprawie językowej.

AV 1 11 s b r  u k u odbył się wiec, zwołany przez 
narodowców niemieckich. AV uchwalonej na 
wiecu rezolucyi wyrażono zdanie, że Rada pań
stwa powinna być rozwiązaną i nowe wybory 
rozpisać należy z nadaniem prawa bezpośrednie
go głosowania w kuryi włościańskiej i w całej 
kuryi piątej.

Śta- 
Hólzel-

— Ogłoszony został nowy u k a z  c a r s k i ,  
wymierzony przeciw*ko t. zw. t a j n e m u  n a u 
c z a n i u  w Królestwie Dolskiem. Ukaz zwraca 
się przeciwko prywatnej nauco polskiej, o ile 
nie -zgadza się z ten tencyą  rządową. Odnośne 
przepisy represy jne  istniały już na Litwie; obec
nie rozszerzone zostały i mi Królestwo Dolskie. 
Rząd tłumi wszelkie objawy uświaty. nie służące 
celom państwowości rosyjskiej i dlatego zatrzy
muje przy sobie ścisły monopol nauczania.

Oto brzmienie nojvego ukazu; „W nieza- 
chwianetn dążeniu do utrwalenia w guberniach 
Królestwa Dolskiego wykształcenia młodzieży 
w duchu państwowości rosyjskiej, uznaliśmy 
za pożyteczne przyznać przedstawicielowi wyż 
szej władzy miejscowej bardziej skuteczne środki 
zapobiegania tajnemu nauczaniu. JVskntek tego. 
zgodnie z uchwałą komitetu ministrów, rożka 
żujemy:

Rozciągnąć na  gubernie Królestwa Polskiego 
moc obowiązującą przepisów tymczasowych zd n  
3 kwietnia 1892 roku, o karach za ta jne  na
uczanie w guberniach zachodnich z zacho
waniem następujących r o z p o r z ą d z e ń :

1. Sprawy o ta jne  nauczanie w guberniach 
Królestwa Polskiego należą do dyrekcyj nau
kowych.

2. AYymierzanie . kar, określonych w tych 
przepisach, należy do generał gubernatora  w ar
szawskiego.

3. Sumy, z k a r  pochodzące, przeznaczają się 
stósownie do uznania kuratora  okręgu nauko
wego. na zapomogi dla niezamożnych uczniów 
wyższych k las gimnazyalnych i seminaryów 
nauczycielskich okręgu naukowego warszaw
skiego.

4. Sposób wykonań przepisów nastąpić ina 
w porozumieniu kura tora  okręgu warszawskiego

generał gubernatorem.
Senat rządzący, w wykonaniu tego ukazu 

ma wydać stosowne rozporządzenia.
Dan w Carskiein-Siole 28 maja 19i>t> roku. 

(Podpisano): M ik o ła j .

tut u), wybrano ponownie pieavszym wicebur
mistrzom S t  r o b  b a t  li a.

Wiedeń, 3 lipca. Na gencrahicm zgromadze
niu lokalnych kolei kołomyjskich omawdano tri* 
dne położenie tego przodsiębiostwa. Rząd nie 
chciał się zgodzić na zupełne zniesieni.1 ruchu 
osobowego, p rzystając  na fakultatywny ruch 
ląobowy. Podobno rząd obejmie kołomyjskie 

koleje lokalne.
Praga, 3 lipca. Bawiących 1 u rosyjskich stu

dentów* przyjął wczoraj burmistrz d r  S r b .  k tó
ry podniósł w swem przemówieniu, że stosunki 
Czechów z Rosyanami zawsze będą najlepsze.

Praga, 3 lipca. AV imieniu czeskich kobiet 
I panie S k ą r d o w a  i H e r o l d  o w a  wystoso
wały do Hrabianki Chotekównej pismo z pro
śbą. aby pomocną była swemu mężowi arcy- 
księciu Ferdynandowi d Kste w* działalności dla 
dobra narodów. Anstryę zamieszkujących.

Pilzno, 3 lipca. Na stacyi .Tosophsłiutte wpadł 
na pociąg ciężarowy zdążający z C -liebu pociąg 
mięszany wczoraj w nocy. Jeden z podróżnych 
odniósł ciężkie, trzech lżejsze rany. 97 perso- 
nalu służbowego nikt nie doznał szwanku.

Paryż, 3 lipca. Donoszą z Tangeru: \V mie
ście Fez  niejaki Marko Kssagin spotkał się ua 
ulicy z pochodem religijnym Maliometanów i po
głaskał muła. na którym jechał pizcw*odnik jio- 
cliodu. AVywiązała się walka, a Essagin broniąc 
się musiał użyć broni palnej.

T y m y  rzuciły się na Essagina. rozdarły go 
w sztuki, następnie spaliły. Poseł francuski 
zawiadomił o tein konsula amerykańskiego, bo 
Essagin był poddanym amerykańskim.

Friedrichshafen, 5 lipca. Czyniono tu doświad
czenia z balonem, które wyborne dały wyniki. 
Dośw iadczenia te  będą prowadzone dalej a w krót
ce zużytkowane w wojnie.

Friedrichshafen (nad jeziorem Bodeńskiem) 
3 lipca. Balon Zeppelina wzniósł się wczoraj 
nad jeziorem na jakie Limu metrów, poczein 
spadł około m. Imenstadt. Na statku, towarzy
szącym balonowi objawiła się silna panika, gdy 
balon począł się zwolna zniżać ku jeziorowi. 
Łódź motorowa zabrała znajdujących się w ba
lonie żeglarzy i przeniosła ich na pokład pa

ro w ca  „Król Karol11.

Śmierć arcyniskupa praskiego.
Wiedeń, 3 lipca. ,.Dentsclies Aolksblatt do

nosi. że a r c y b i s k u p  p r a s k i  k s. L e o n  
S k r b e n s k y z p o  w o d n w y b u  c b u  k r  w i 
n a g l e  u m a r ł  w E m s .  gdzie bawił na  ku- 
racyi.

Proces pułkownika, Fritccha.
Paryż, 3 lipca. Przed tutejszym sądom przy

sięgłych wytoczono sprawę o bardzo interesu
jącym podkładzie politycznym, k tó ra  odsłania 
zakulisowej stosunki sztabu generalnego. P u ł
kownik F r i t s c l i .  Który zdradził tajemnicę 
urzędową i wydał opózycyjnyin deputowanym 
poufno dokumenty, między nnemi raport au- 
stryackiego poddanego Przy borowskiego, wyta- 
i za skargę przeciwko znanemu dziennikarzowi 
..Aurorę", k tóry  napiętnował jego postępowanie 
jako zdradę. Sprawa ta  związana je s t  z dymi- 
syą Gallifeta i b u d / j  wielką sensaeyę.

W liczbie świadków figuruje cały szereg o- 
sobistości politycznych: AV a 1 d e p k - R o u s 
s e a u .  (t a  11 i f e t,, M i 11 e r a n d . generał L a- 
c r o i x . 
i inni.

------ NV. 1 49 .  ą

f e n " ' 'o f K o r ó w  zm sta ło^uo’* T ' \ ł ^
do ^ 'illie lm sbafen ^  (1°  cosarza
konlereucye. w k tóre i i ^ Wajii ^  tam ciągłe 

( ’zv \v i-r/1 b ,®rze udzia  ̂ także  br.
io a M P  . M r i .  f r t * -

Paryż, 3 lipca. 
francuskiego jako

Biilow. Czy wkrótce" z woła,^ 7 ^ 1 ;  ^

, . w ydzielony do konsulatu 

p r /y  włatlzacli n n . J a k j c i r ^ T i a L i n l , ™ ^ ™ )

»      - k A *
Petersburg, 3 lipca. Rozprószone pod Ta ku 

siły wojskowe zamknęły linie kolejową od Po,*t 
A rthur  do Muklon.

Waszyngton, 3 Jipca. Sekretarz  m arynark i 
otrzymał od admirała Kenmffa w (Tiinach za
wiadomienie. że poddani amerykańscy w Peki- 
kinie są oblężeni i żadnych nie mają środków 
do życia. Gmachy poselstwa amerykańskiego 
i holenderskiego spalono. 2imihii żołnierzy stoi 
w* Pekinie, tyleż poza Pekinem. 3<miu w 'r ient-  
sinie.

Jokohama, 3 lipni. Japoński okręt Czerwo
nego krzyża odszedł ztąd w. zoraj do Chin. aby 
tam służyć do celów przew*ozu ran n y ch .  b</. 
względu ua narodowość.

Wojna w Atryce.
Londyn, 3 lipca. ..Biuro Reutera* donosi 

z Kapsztadt.ii. że obcy „attacli.D" wojskowi w  
w'rocili z placu bo ji: , gilzie pozostał tylko a t 
tache'" wmjskowy Rosyi.

Londyn, 3 lipca. Koliunna g.-nerała ( lein-mt- 
która odeszła d. 1 b. in. z Seii(‘g a l u . siio- 

się l.a drodze do L.ndey z linprz j- ja rie-  
. stoczyła z nim zaciętą walkę, r iem o n is  

donosi. A\ szystko dobrze. Nieprzyjaciel zajmuje 
swoje dawne pozycyo na północ i wschodzie od 
.Senegalu i ma zamiar koncentrować sie ku 
Ficksbnrgowi".

sa 
tkała 
lem i

(jdpowiedziajoy redak to r  i wydawca

MicKał Konopiński.

NADESŁANE.
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

Redakcyi).

Dr W ł. Maleszewski
b. asystent kliniki lekarskiej Pniw. Jagiell..  

ordynuje jak dawniej w sezonie letnim
w  Ka r l s b a d z i e

Alte AViese „Drei Stafleln. 9Ó-1

Skład fortepianów
W. BARABASZ i Spółka

Kraków, Rynek, 39.

generał Z u r l i u d e n ,  E t c l i e f o r l ,

Kursa telegraficzne
giełdy wiedeńskiej i berlińskiej 

Wiedeń, 2 lipca 19(M

wiadomości
i telefoniczne 
N. Reformy".

Dramat lwowski wyjechał

W
L aiiterste in  

d r L ieborbaner A braham  . kon-
(S a u l ,  S t a n i s ł a w ó w ;  

e y p ie n t .  S t a n i s ł a w ó w .

Dn ołacy 1 .800 koron 
sławić : Kosak Juliusz, Stanisławów; Swiderski Kle
m e n s ,  S t a n i s ł a w ó w .

Feilewicz A ndrzej. S tani-

X klasie z płacą 1.40(1 koron

Dział ekonomiczny
Rada m iasta  Krakowa powzięła, jak  
Rada mi u 8t sanacyi stosunków.

ino, uchwiałę, *4 J fi]j. Hanku austro-wę
n u ją c y c h  w  J n ie u sp ra w ie d l iw io n e  od m a -
skiego. k t ^ a j ^ e z  nm P h a n f l^ e ,  prze-

wiado- 
pa- 

węgier-

.W ien e r  A l i* .D zisiejsza  
omawiając tę sprawę, wyraża 

Rada nic posiadającameine Zeitung 
zdziwienie, że

dziennik wiedefiski, 
dyrckcya  Banku austro-węgiersk^go j nie zaj
mowała się jeszcze uchwałą k ra  o J y 
miejskiej, nie o zymała jej bowiem jeszcze. 
..W iener A lb reir ,dneLZeitnne:“Jw .e rd z i .  ze Kra-

Lwów, 3 lipca. 
dziś do Krynicy.

Na żądanie właściciela kolektury loteryjnej 
przy ulicy (irodzicki‘*h, aresztowano tu dzisiaj 
ajen ta  loteryjnego, Dymitra Dąbrowieckicgo. za 
sprzeniewierzenie na kilka tysięcy koron.

Samobójstwo usiłowała dziś popełnić przez 
otrucie się Jadw iga P e troszakow a. wdowa po 
ofieyale dyrekcyi skarbowej, licząca lat 28. Po
wodem miał być zawód miłosny. Stacya ra tun
kowa zaopiekowała się samobójczynią i zadała 
jej antidotum.

Łańcut, 3 lipca. Dzisiaj rozpoczęło się tu 
walne zgromadzenie Kółek rolniczych (patrz 
ar tykuł P R.) Zjazd jest dość liczny. Przy
było 2(14 delegatów z 38 powiatów.*■'Zebranych 
powitał prezes łańcuckiej Rady powiatowej po
seł Żardecki.

„W iener Ztg"

M a jta ń sz y m , a  mimo to  najlepszym  p ro szk iem  do z a sy p y w an ia
i  d L z i e c i  jest

p -zez  pow agi le k a rsk ie  po lecan y  — -----------

Wiedeń. 3 lipca. Dzisiejsza 
ogłasza cesarskie pismo odręczne z dni a ł  lipca. 
zarządzające wyniesienie małżonki arcyks. bran- 
ciszka Ferdynanda do dziedzicznego stanu ksią
żęcego z nazwiskiem Hohenberg i predykatem 
„fiirstliche Gnaden*1.

Wiedeń, 3 lipca. Dziś odbyło się posiedzenie 
Rady miejskiej, pierwsze po wyborach uzupeł
niających. Po przemowie burmistrza dra  L u e- 
g e r a ,  nowo wybrani radni (między nimi 2-cb 
socyalistów) złożyli przyrzeczenie r a d z F tk ,  \ 
Następnie, po dokonaniu wyboru komisyi dy
scyplinarnej (w myśl postanowień nowego sta-

S y t u a  c y a .
Wiedeń, 3 lipca. Gały szereg posłów liiemie 

ckich odbywa sejmiki r e W j jn e .  W G r a c  u 
przed wyborcami stanęli L e m i s c h  i H o f -  
.n a n - W e l  1 e n  h o f ; obaj członkowie niemie
ckiego stronnictwa Indowego oświadczyli się 
przeciw projektom dra Grubmayera i przeciw 
rządom gabinetu Koerbera na  podstawie ij 14. 
Wypowiedzieli, żfc gabinet ten zwalczać należy 
tak samo jak  rząd br. Badeniego i Tnnna.
W  S p i t  a  1 u dr S t c i n w e n d e r  oświadczył 
się za rozwiązaniem parlamentu, ale przeciw 
narzuceniu ustawy językowej i nowego regula
minu Izby poselskiej. W morawskim S e l i o e n -  
b e r  g u dr G b i a r i oświadczył przed wybor
cami. że nie należałoby się wyrzekać i odrzu
cać propozycyi rządu, który ch .o  powołać do 
swego gabinetu przedstawiciela Niemców.

Praga, 3 lipca. „Pilzueńskie Listy/1 donoszą 
z Wiednia: Obecnie dokonuje się połączenie
partyi katolickiej ludowej z partyą  antisemicką 
w parlamencie. Prawdopodobnie podczas przy
szłej sesyi parlamentu, obie te partye utworzą 
klub klerykalny. który będzie miał (i(i głosów. 
vPilzneńskie Listy* sądzą, iż konsekweneyą 
tego będzie nowe ugrupowanie się prawicy.

Wojna w Chinach.
Berlin, ~3 lipca. Do odjeżdżających do Ghin 

marynarzy c e s a r z  W i l h e l m  w y g ł o s i ł  
m o w ę .  w której podniósł, że w Chinach nie
spodziewanie zaszedł wypadek niezwykłej bez
czelności i gwąłtn. „Mego rzekł przed
stawiciela zamordowano, inni są w niebezpie- 
czeństv.ie życia, niemiecką chorągiew obrażo
no. W ymaga to przykładnego ukarania  i ze
msty. Położenie jes t  poważne i tam posyłam 
was. abyście nie prędzej spoczęli, zanim nad 
Pekinem nie wzniesie się niemiecka chorągiew, 
zanim Cnińczykom praw wy nie podyktujecie, 
Złączcie się z Rosyanami, Anglikami i F ran cu 
zami i idźcie razem w imię cywilizacyi. Zada
nie wasze trudne, bo sytuacya z każdą chwilą 
poważniejsza. Po raz pierwszy sztandary te  
idą w* ogień, pamiętajcie, abyście jo zwrócili 
niesplamione.

Wilhelmshafen, 3 lipca. Dziś odeszły stąd 2 
okręty do Cliiu. Odjeżdżające na wodę okręty 
żegnały tłumy publiczności, cesarz Wilhelm i 
cesarzowa.

Berlin, 3 lipca. W sferach woj.wowych są
dzą. że wkrótce odejdzie do Chin 12.(M)0 żoł
nierzy i że zbierze się parlament na nadzwy
czajną sosyę w celu uchwalenia kredytów woj
skowych.

Berlin, 3 lipca. ( osarz rozmawiał z udającym 
się do (Tiiu korespondentem „Local-Auzeigera", 
któremu powiedział, że Niemcy łudzą się są
dząc. że w Chinach położenie ich rodaków jest 
b< zpi oczne.

Berlin, 3 lipca. Czyniono próbę z okrętem 
..Nimfa", który wkrótce odjedzie do Ghin.

I Berlin, 3 lipca. Cesarz Wilhelm o l l p y ł  m-

Renta austryacka papierowa . . . .
„ „ srebrna....................

4"/„ renta austryacka Gota . . . .  
4°/0 „ „ koronowa . .
4°/0 „ węgierska złąta . . . .
4"/„ „ „ koronowa . .
Akcj-e Banku austro-węgierskiego .

„ kredytow e.......................................
Londyn .....................  .....................
M a r k i............................................................
20-to Markówki...................................- . .
20-to F ran k iiw k i.......................................
Włoskie b a n k n o ty ..................................
D u k a t y .......................................................
LMSf węgierskie prem iowe.....................
Lanjr t u r e c k ie ...........................................
Akcje A n g lob an k u ..................................

Bnionbauku
B a n k v e r e in ..................................
l.aen derb ank u ..............................
Kolei IiWorsko-Uzcrniowieckioj

„ P o łn d in o w ej.....................
„ Elbetbal
„ N o r d b a h n ..........................
,. .3 la tsbalin ..........................
„ A lp in e ..................................

Tureckie T a b a czn e .....................
Ruble

kor. li :> I. 
97 5 1 
97 aft 

115 9 fi 
97 40 

lir. 75 
91 20 

1744 -  
889 - - 
242 20 
I 18 05 
20 70 
19 29 
90 no 
II 33 

158 50 
1119 Ol, 
281. — 
070 -
Ol 14 - 
401 -
0«s IDGJn 
l i s  -  
477 

831 Ml 
880 00 
470 -  
29(1 — 
2001

Banknoty anstryackie
Krótki W ie d e ń ..........................
Banknoty rosyjskie......................
Krótka W arszaw a ......................
4 Listy p o lsk ie.................
Kenta w ło s k a ..............................
Akcye anstryackie kredytowe . 
Ultimo ruble . .

Berlin, 5 lipca l9oo.

dpirytus gotowy .
iiena n a f t y .....................
Pszenica (maj, czerwiec) 
Żyio (maj, czerwiec) . . 
Owies (maj, czerwiec) 
K n k u ru d za .....................

Wiedeń, 2 lipca

. 84 00 

. 84 10 

. 218 

. 210 80 

. 98 90

. 94 20 

. 214 — 
.2 1 8  20

1900.
. 44 -- 

11 00
7 70

■ 0 h4

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie

z dnia 30 rzerw-.e 1900 godzina 1

I. W alały
Ruble papierowe..............................
Marki n ie m ie c k ie .....................
Franki papierowe . . .  
Dwudzicstofrankówki w złocie •

II. Listy zastawne.
0(l „ Listy zastaw, prem lianku liipot. 
4 * (,/n Listy zastawne lianku hipotecz 
4" "^ m n r> n n ,,
4 ‘,,'y,, Listy zastawno Banku kraiow
4 "ć  „ „ „
4'-„ Listy zast. gal. To w. kred. ziem. nie„k.
T i, „ n s „ „ „ 4 1  -letnie

(o r> n n n n *> ;*>^-letl)ie
III. Obl.gaią-e j poiyCj:ki 

Galicyjskie obligacye p^^pinacy ’ 
Pożyczka krajowa z ro j  1873 

« n . „ 4* 1893 .
„ miasta Lwowa .

5'*, Obligacje komunalne Ba <u kraj
I  . O „ „ „ „ n
4" „ ,. kolejowe

w południe.
Korony

Losy miasta
IV. L o 8 y

Krakowa . 
Stanisławowa .

płac.-} 
250 
I 18 20 
98 1(1 
19 20

109 20
98 85 
91 20
99

- 92  00 
91 50 
91 Eó 
91 L-

98 20

91 00 
88  -

99 75 
99 5o 
93

89
128 —

ż.-jdaj.-j 
208 00 
1 18 SO 
98 78 
19 30

110 2o
99 20 
92 8-,

100 I I
9.j
92
93 
92

15 
70

97 20

93 -  
90 __

101 -  
>00 50

94 —

H  A Y A “  ^ e r  a n ^ y 8 e P t y c z n y . Prawdziwy tylko w sitkowych pudelkach j

„Opatrzność *. W każdej aptece do nabvria 1 

nazwą PUDER „HAYA“. ©G Pudełku 35  centdw
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N r .  145*.

przygotowuje do egza
minów wstępnych i po- 

luawTzycli przez czas wakacyj. W iado
mość: K raków , S m o leń sk  15, I. p ię tro .

______________ 1427 I 4

P a n n a
z dolnogn iloinii. ohznajomioua z pra- 
(>imi hiumw e m i . znajdzie natychmiast 

posad<;. itlli l :t
W ymagana znajomość, języka niemie

ckiego i polskiego w słowie i piśmie.
Zgłoszenia pod: E. H. 1419 przyj

muje Administraeya ..Nowej Reformy.11

OOOOOOCCXXXXXXXXXXXXXXXXXXXX3

i Lecznica dla zwierząt 8

N O W A  K R  R  0  l i  M  A.

oraz 142 l I ‘jo

Fabryka maszyn, Odlewarnia żelaza i metali inni
li nn a Peterseim w Krakowie,

\Yv t< r v i i a r z

J a k o b  S i ib e r m a n ,
h. a t y f f a U  l / h r i l :  p r : g r .  L\ l /t i t l ,  m i i  g  

W vler.  i n  L i r m r i r  ,
1 ) id v im j .  od s  -  1 i od H ti. 

K r u k ó w ,  ( l i r o ł i u 1 I . .

I,. 41472 I !HiO. 1 2 4:1

Ogłoszenie licytacyi.
Ominą miasta Krakowa bidzie  po- 

trzebou a< na czas od 1 paździt rnil.a 
•1‘Joo r. do Mi w rześnia l imi  r . , dla 
hml\uf.  ów szkolnych i zakładów miej
skich.  około 1.500,000 k ilogr.  w ęg la  
w dolnym gat unku i około 500 m e tr  
sze śc ien .  d rz e w a  sosnow ego  suchego, 
w gruli.ydj szezapacli.

Rrzedsiębio.i y obowiązani luyTą od
wozić węgle na miejsce przeznaczenia, 
iistawif j r  lamże. a po odbiorze znieść 
do piwnie^ luli komory.

Mafcistral wzywa |irzeto pp. Przed
siębiorców. aby na powyższą dostawi, 
złoż, li opj < zęlow am deklnraey dnia
10 r p c a  1900 r  (wtorek) o gmizini,
IJej  w południe w Wydziale ekonomi- 
cz i nm M a g is t  rat u. a zarazom oznajmia, 
ż e j i o  tvm terminie deklaracyj przyj
mować nie bodzie.

Deklai.ieye należy zaopatrzyć zna
czkiem stemplowym na Mu et. i zna
czek li u pit-rwszym wieiszem przopisać.

Ceny należy wypisać w noki iracyacb 
w yi aźine dow -imi i cyirami.

W.idyum na dostawo węgla kamien
ne” !) r.ml złr. ęi(lód koron), zaś na do
s tawę drzewa lóo złr. (Moo korony*'— 
zło/.yć, należy w kasie miejsku j .  k tóra  
poświadczy odbiór na kopercie dekla
racji.

I!nż. ze warunki  dostawy przejizoć 
można w biurze ekonomicznem M a c i  
s l r ah i .  w godzinach urzędówycli  pized 
połuiJiiii m.

M agistrat stoł. król. m iasta  
K rakowa,

dnia 25 czerwca HMio r.
I 'rezydent miasta: 

I r h i l l W j i .

MlBczamia w  Borzęcinie
pol< i a najlepsze masło deserowe ze 
słodkiej śmietanki I kilo po !to centów, 
masło solone km in nne wyborowe I 
kilo po su  et. Przy zamówieniu 25 kg. 
opłatnie, przy zamówieniu 5u kg. masła 
solone” !) I kilo po 75 et. laTo a :i

E k o n o m ,
lat 2s. protestant,  ma zamiar ożenić się. 
W braku stosunków lowarzysku-li. szuka 
znajomości na tej drodze. I j i r a s z a  o na
desłanie fotograf! i bliższych wiadomości 
pod urlresi-m: „Ekonom" poste rest. 

Kraków.
Rzecz poważnie trak tow any , ścisła 

■dySkn cyn. Fotogiajfn  na żądanie bę
dzie zw rćicona. mor, g a

HHyOOOOOOOf;

G I P ^
Nr 1 iilJluisIriiwY, Nr 2 dS furin zwła
szcza itlii. knllacn i f:i lin k ilucli”" ck.
Nr. :i do delikcł nrgo odlewu stukało- 
. i jiico-o. Nr. 4 do criiliszco-o o d l iu u  
Miknt.,  N r. 5 iii ii rursk i. Nr. (i nawo/.o- 
, i ddlaw m\ 7 nawozowy szaty  
poleca właśiiieiel fabryki gipsu po n a j 
niższych ccnai li Adres: FR. LENERT, 

raków, ul. Sławkowska h I :Wi 'I 4

APARAT FOTOGRAFICZNY
M T  1 z ł r .  9 0  o e n t ó w  H |  

BŁYSKAWICA,
k tó ry m  każdy  licz wiadom ości  
w s tę p n y c h  może sporządza l i  kom- 
p le in e  ifotowc f o t iy r a l i c .  Ł a t w a  
p ro s ta  ln a n ip u la i  ya. R o z m ia r  
5 5. ( c n a  kon ip lc tncjfo  a p a r a t u

fotografi i  z n c ” o z w. zysl k icm i p rzy h o i -am i . z 
p r z y s tę p n y m  opisem polskim . w e lc i ranck ic j  
k a s n  h- złr . 1-90. W hjkszy apara t ,  z oh jek ty -  
wcm i l i c /n u m i  p rzyhora in i  3  złr. / a  s k r z y n ię  
'5 ot W y s y łk a  za  pobran iom . 115!) li H 

J o d y n o  m ie jsce  z a m ó w ie n ia  :

M. RUNDBAKIN,
Wiedeń, IX Berggasse 3.

„ W  P i r e n e j a c h ^
0 1 ) ;  Z Y T  I T B U F Z N Y

Stanisława Bełzy
opuścił świożo jirasę.

W y d a n i e  o z d o b n e  i l l u s t r o w a n e  
(Jena K. I i>0.

TKl.OŻ A f T u K A  :
W  k r a  | u  T y s i ą c a  J e z i o r ,  u ydanio

trzecie ill nsl im a n o .................................K
N a  L a g u n a c h ,  wydanie 2 illiistrow 
L i s t y  z  S y c y l i i ,  z illnslraeyaini . . ,.
W  G ó r a c h  o l b r z y m i c h ,  wydanie 2

i Ilustrow ano.................
K c l a n d y a ,  wydanio 2 illiistrow ano . ,.
W  S t o l i c y  P a d y u z a c h a .  z illiistr.n- ,. 
O b r a z y  K o r s y k i ,  z illnstracyami . ,.
N a d  B r z e g a m i  B o  n y  i  N a r o n t y ,

z illnstracyam i.......................................... ,.
W  o b r o n i e  o p u s z c z o n y o h .................. .

PUD 1‘UAKĄ: 1.172 3 (i
O d g ł o s y  S z k o c y i ,  wyil inie 2 illiisfi-nwaiu 

(Księgarnia Gebethnera i Sp. w Krakowie).

. i
5 211 
I'

3
6-
5-20 
1 -

4-
HO

Z
u w ia d a m ia  się  o par*ce- 
lacyi gruntów 
w Rybitwach
K ra k o w o m .  i ioi; ,-j :i

W ia d o m o ś ć  : Obszar dw orski 
w  P rzew ozie, u. ji. P odgórze.

U c z e ń
znajdzit u m ie szc ze n ie

w cukierni Lwowskiej
JANA MICHALIKA , , „ 2 , ,

w Krakowie, ul, F loryańska 45,

p o l e c a  n a  s e z o n  b i e ż ą c y :  , . P r y m u s 11 k o n n y  w y p i o l a u z  i o h s y -  
p n i k  w y n a l a z k u  P.  S I .  K n l i i s z y ,  w ł a ś n i c i o l a  l i ó l i r  w g i i h n r n i i  
ki i  l o c k i o j , p a t o i i l o w a n y  w e  w s z y s t k i c h  k r a j a c h ,  n n i l a j ą i - y  
s i c  d o  p ł a s k i e j  u p r a w y ,  p r z e z  k f ó i u g n  n ż y c i i  n s l i g a  s i g  k o 
r z y ś c i :  I.  H a r d / a !  w c z e s n ą ,  a wi iyc p o ż ą d a n ą  o h r ó h k c .  In j es t  
p l e w i e n i e  i o b s y p y w a n i e  r o ś l i n  o < o p o w v c h .  2 . I I c l i r o n i . - n i c  
J y c h / . o  r o ś l i n  od  z a s y p a n i a .  :! N i o n i o ż n o ś , -  z a p c h a n i a  n a r z c -  
d/ . i a  i l . n  a s | m i i  I n h  z i e m i ą ,  ( j n i k a  s i ę  p o | . / . c l i v  z n a c z n e j  
i l o ś c i  r a k  r o b o c z y c h .  s / . c z coV, l n i e j  d l a  w i ę k s / . o j  p l a n l a c y i  ro'- 
s l i n .  co  p ' - zy u ż y c i u  m o t y k i  I n h  i n n y c h  wy p i . d a c z e  jos l  n i e -  
n n i l . n i o u c n i .  a .  I iszc z ę d / a  s i ę  / . n a k o m i i  io k o s z t ó w  p r o d n k e c i .  
u .  Z w i ę k s z a  p l o n  l o s l i u  o k o p o w y c h .  O d z n a c z a  s i r  l e k k i m  
m o d l i l i ,  / . a s  k o i i s l r n u c y  a  d a j e  ^się ł a l w o  i e ” i i low . n '  l a k  . ze  
u ż y c i e  t c ę o ż  p h - w u i k a  il:i s i ę  / . a s l o s . t w’a i ; i io b r u z d  r o / . u i a i -  
l y c l i  ( I p i s  I cl i  o  w y p i c l a n z a  wr a z .  z św i a d i s  I w a m i  u z n a n i a  
n a d s y ł a m  l u l u  r o t  n *  | „ „ - / . | ą  i ( r a n k o  P o l e c a m  r ó w n i e ż  m a 
s z y n y  r o l n i c z e ,  j nkn l . i i ;  o a r n i l u r y  a i ł o c a r n i a i i e .  k i e r a t y ,  n r a -  
h i a r k i .  k o s i a i  ki  . ż n i  w i . u  k , , m ł y n k i  i I r y e r y  d o  , zy s / . e / . e n t ó  
z b o ż a ,  s i i w / . l . a r u n -  i l i l  C i m i k i  w y r o b ó w  i a b r y k i  n a  ż a y l a n i o

xxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx>o<>
Zalecona przez T ow arzystw o lek arsk ie  krak ow sk ie

S/.cziiwu iilkuliczno-sodowii. znwmnijącii części składowe licmiczni'. jak:

W o d a  B i l i ń s k a
wyrobu naszego, będącego pod kontrolą Komisyi przemysłowej To

w arzystw a lekarskiego, 
rż .y w a n ą  j#w ;i w zgad ze, k iiirza rh  i przcw l, kł.ycli k atarach  żo łądka.

z dohr.ym sk iitk ic ,,).
Cena flaszki w Krakowie 15 ct.

Ih i nab ycia  w  ap tek a ch  i droyu crya i li. sk ład  d la  L w o w a  w a id c c c  
J .  W e w i ó r s k i e g o .  | (  R z ą c a  j C h m u r s k i  w  K r a k 0 V .  i e .

0 włusciei: h Iabryki wód mineralnych.

P r a k t y k a n t
Xec^.<XXXXXXXXXXXXXXXXXXX^XXXXXXXXX^cXXXXXXX x XXXXXXXXXXXXX>*

Pomocnik handlowy
tylko z hamllu pujiicru, z wyroliioncm pismem. 

"  języku ni('Mii(‘< kiiii zn:ijdzi(‘ zarsiz
iiiiiirszczRiiio \V Handlu J u l .  K u r  k ie  w io z ą  
w  K ra k o w ie ,  M a ły  R y n e k .  i:iK<ł t i

zami. jscowy, do
brej konduily, /. 

ukoiiezoną ii. klasą laiiniia/jalną znajdzie 
umieszczenie w HandIu papieru l:isś ł I
Juliana Kupkiewicza

w Krakowie, Mały Rynek.

| Towarzystwo Kredyt, i Oszczęd. *

I L «
M .  B e y e r a  i  S p ó ł ,

i

. l n M p k i i T o .
P ie rw s z y  k r a k o w s k i  fab ry czn y  
s k ł a d  a p a ra tó w  do w y sz y n k u  
p iw a  zapom ocą  p o w ie trz a  ik w a s n  

w ęglow ego u u m  h i u

K  aro ! ii S c h  w  a rc a ,
Kraków ul. Grodzka 32,

(ioIccu swiHj iiicrwsznrzęd. wyroby 
jio c( iiiich umiarkuwiinych.

r,. 41.P i l l.il >2

KONKURS.
( i ił-\ \  y ilz m ł k iiijo w y  Krćih^l\y;i

licyi i Ijoiloineryi z W i e l k i m i  
s twSm Kr.ikowskii-in rozjiisuji> ii inirj- 
szem k o n k u r s  nu posndę l u s t r a t o r a
w Biurze Patronatu dla Spółek 
oszczędności i pożyczek przy 
Wydziale krajowym we Lwowie.

u s t r u t o r  Kfuiii  Ikitroiiiitu jeśt. 
Imikcyoiił i i-yiiszmi kn i ju w y in  i po
b ie ra  roczną  płacę w kw oc ie  2 1 0 0  
koron , tudz ież  w y n a g r o d z e n i e  k o 
sz tów podróży podłuo- norm przepi  
sanyi  li dla l u n k y y o n a iy n s z ó w  k ia jo-  
wyeli .  dej to zadiiniein jest p r zep ro 
wadzał" In s i r aeye  opołók  oszezęilnośej 
i pożyczek  zo s la j i j ey m pou Rat.runa- 
teui Wydzii i łu kr a jo w eg o ,  współdz ia 
łać przy z a w i ą z y w a n i u  now ych Spółek 
i załatwiać:  w I t iu ize  1'ał i ' ona.u p r z y 
dzielone sidde e /y mi oś e i  korespondei)-  
cy jne . lim hali t  r \  pu

R h e ą e y  uh.it m e
k i o r a  n a d a n ą  b ę d / ” 
w in n i  vvni(‘ść; s w o j e  

d z ia łu  k r a jo w e g o
żn ie j  Co dnia 20

się  o tę  p o n id ę ,  
■ p io w iz o  'e z n ie .  

poi , iiiiu do Y\ y- 
wre l .w o w ie  na jpó -

lipca 190Ó r.
p rz e d ło ż y ć :
i świitdeel.wa z od l) \tye li  s tn d y ó w  

oo-ólnych i if run tow nycli  s lu d y ó w  
fae liow ych w zak re s ie  buehalt.e- 
r y j n y n i :
dow ody  d łu ższe j  p r a k ty k i  i b ie
głości w' zaw odz ie  bu. h a l t e i y j . ; 
m e t ry k ę  u r o d z e n i a ; 
d o k ład n y  życ io rys .

W y m a c a n a  jes t  znajomość w sło
wie i piśmie obydw óeb jęzv kóe  r a 
jo wy cli.

W Rwo w it

2)

»)
4 )
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w  B i a ł e j
S ' r ( ) W A R Z )  S / K N I h :  Z A R R . J K S T R .  Z  N I l - X )(4l ’ A N I ( ‘Z O N  \  P O R K K y

[= u d z ie la  pozyczki —
i Przyjmuje w kładki na oszczędność  

w nieograniczonej wysokości i płaci od takowych 3 ° | 0
be:: s t r a j e n ia  lanfatl. a  r f n i o t n  f/o.

D y  n e k e y a .  
UW AGA. Dla domdnoś, i I*. rl'. wkładających przesyła Dyrckeya 

na żądanie bezpłatnie kwil,-u ns.,e wkładkowe pocztowe i kasy os/eże- 
dimśei wolne od portorya (czek pocztowy Nr. 837.902). 1015 a s

*
f

4
4
4
4
4
4
4
4

W KRAKOWIE.
Sukiennice Nr. 12, 13, 14 (naprzeciw kościoła N. P. Maryi),

w i e l k i Z a k ł a d
Wyrokow g'oj,ovvrej JJiclizr.y i Wyprjiw ślulniych,

SKŁAD FABRYCZNY TOWARÓW PŁÓCIENNYCH
Bielizny męskiej, damskiej dziecinne] w różnych gatunkach i wielkości 

M T  s p r z e d a j e  p o  n a s t ę p n y c h  c e n a c h :
M IE L IZ N A

Koszule (l/.iuniu- s/.vi'lyil”iivvi! pnjad. 
Koszule ifżii-niii' s/,yrtyn”uuc ubie

ram- hall,i - i i i ..................................................................

Koszule il/.icune s/,yri,vii”ou e ubie
rane bał tami ręc/.ni mi . . . . 

Koszule iliłieiiiii płói-ienne iibieraue
h a lla in i.....................

Koszule il7.ioune płóeienne iiiiieraue
bałtami ręcziiemi.........................

Koszule il/.ic-nne bat.vsl.mve knlorn- 
we iibirritne kiirmikami . . . . 

Koszule (l/.ii-inie batystowe i płó- 
. ieimi- liaiil/.i> stinjnie nliierane
koriinkami i b a łta m i.................

Koszule dzienne jedwabne . . . . 
Koszule nin iie s/.yrlyn”in\,: uhii

ranę b a ł t a m i ..............................
Koszule nie ue łłzyrfynejjw* barilzn 

strnjiiie nliierane bali, i korenk. 
Koszule notne |iłóiienne pojidyn. 
Koszule nni ne płiiciuiihł ubierane 

bałtami . . .
Koszule imcne h slrnjne płiieieune 

i liatysTfl u liii rane Linii, i kmeiii. 
Koszule iiiieue lialysloM knlmiiw.

lilii -ram hallami i knioukaini 
M a j t k i  damskie szyrlyii”nwe /, lia- 

fcami . . . .  I 00, I 110,

I -00 I 75

1 -75— 2-50

2 00 „2'75

2 50 4 00

2 5 0  <100

4 50

(1-1)0— 7 50 
ł o n o — ir, oo

2i'l0 a-r>o
50
■5(T

Orni
a-75

■b.iO— o-oo

o-oo lo-oo

(i 00 -7 -5 0

DAM SKA.
Majtki damskie  batystnwe biało . 
Majtki iIuinskiD hjityHt,. kulo rowu . 
Majtki damskie harchanuwe . 
Majtki damskie  Hani lewe . 
Kaftaniki ranne  damskie pujedyn. 
Kaftaniki ranne  dam. ubierali, hall.  
Kaftaniki ruinie damsk. li. s trojne 
Kaftaniki ranne  damskie  lia,tvstowe 

uiiierafte kiironkaini i haftami 
Spódnice damskie pojedyneze 
Spódnice damskie  z lialf wstawką 
Spódnice damskie z ha ltnwaucm i 

lal l i a n a m i ..........................................
Spódnice dam skitr  ba tystowe ubie

rano b a łtam i  i koronkami . 
Haiki krotonowe kolorowe, sz tuka  
Halki satynowe kolorowe, sz tuka  
Halki wełniane kolorowe, sz tuka  
Halki j edw abne  kolorowe, sz tuka  
Chustki webowe białe tu z in .  . 
Chustki webowe kolorowe, tuzin  . 
Chustki batystowe biała, t.azin . . 
Chustki batystowe kolorowe, tuzin 
Pończochy białe bawełniane, tu z ia  
Pończochy kolor liawełniune. tuz. 
Pończochy tm-in.no. tuzin . . . . 
Pońśzochy j edw abne  p a ru .  . . . 
Gorsety damskie , s z t u k a ..................

.'i'5o i ;o o
3-50 4T)0
1 (iO 2 7 5
3 -0 0 - - 3 0 0
1 (10— 1 7 5
2 r>0 3-20
4-5(1 1)00

7TiO
1-SO
2-75

200 
ftnńf) 

i 75

3-59 lilio

Koszule męskio fzyi lyii”  dzienni
szt, od złr. I, I 25 |-50, 175. 2. 2 50 2 75

Koszule męskie płócienne złr. 2 75,
3 00, 3 - r i o ..........................................  4 00 5 00

Koszule liii-skie szyrty ii” , noeiu 150, 2 00 2 >0
KOSZUle męskie szyrtylUjowe liecne

z koloruwemi ręczni mi bultaini 2 75 f fU
Kalesony białe b a w e łn ia n e . . . . 100  150
Kalesony kolom i v e ............................  ł 10 175
Kalesony płócienne białe . . . .  I 75 2 50
Skarpetki białe l iawein ianp j  tuzJi 5 00— 7 00

2 0 0 — 2.75

K IK  U Z N A  M RN1\ \ .
Skarpetki kolor

7 50
1 25 
2-50 
3 0 0

1000
2-50
2 75 

4 0 0 -  
4 00 
<i'00
7 00 

1000 
2-5(1 
2 25

1 5 0 0  
2-50 
5-50 
0 0 0  

15 00 
3 0 0  
7-50 

1200 
12 1)0 
1000 
12(10 

- I S -00  
4 oo
o i o

HIS 7 
baw ełn iane ,  tuz. 

Skarpetki Małe nii taue, tuzin . . 
Skarpetki k ilnrowe mciaiie, tuzin 
Skarpetki jedw abne , juira . . . .  
Chustki płócienne, białe, t u z in .  . 
Chustki płócienne kolorowe, tuzin
Koszule f lane low e ................................
Kołnierze szyrtyn”owe, tuzin. . . 
Kołnierze webowe, tuz.n 
Mankiety szyrtynpowe, tuzin . . . 
Mankiety płóciciKe, tuzin . . . .

0
5 '50  
7 5 0  
s-5(ji 

3 0 0  
2-50 
1 /5 - 
I 25

1000
1200
15(10
5-00
li'00
s-oo
li'00 
2 10 
4 0 0  
4 0 0  
(i'50

19 czerwca 191)1) 
Grott.

Wielki wybór POŃCZOCH i SKARPET£K dziecinnych,
nicianych i bawełnianych, białych ‘ kolorowych, oraz wszelkich wyrobów trykotowych dziecinnych.

B i e L z n a  S ó ^ A o w a
płi ,-ienn szyrtynyfiwa, g ład k a  i ub ie ran a  recznemi i maszyn haf tam i oraz koriinkami 

M I T  w  b a r d z o  w i e l k i m  w y b o r z e .  *HM
WitiLi it i/hór 1-nut'ittótr jidumlini/rh i l)iitf/ntoii\i/ch. Cnłńtmi/ sldml Iticlhini 
normalnej łrifkofonrj pro/. Dra (ludawa Jncgcra. Kaftaniki zdrowia, ('rrpc 
de Saute jedwabne, haircŁ i siatkowe. —  Ssclki,, spinki i paski do koszul fla.nel. 

Zamówienia zamiejscowe uskutecznia  się odwrotną poczta.

P ■ j i e i  kromki , świeżo wyreslanro- 
I U f  I C | J l a l l  wany, tanio zdraz do sprze
dan ia  w pracowni fortepianów T .  D r o z d o w 
s k i e g o  w  K r a k o w i e ,  u l i c a  Ł T o r y a ń s k a  
N r .  7, t r z e c i e  p i ę t r o .  H 02 2 3

!! W ażne dla ro ln ik ów !! 
Pierwszy skład maszyn rolniczych

Z  F A M I Y K I

f . W iclildep 1  frościejołrie,
poleca ulubione s u ..je, wyroby na sezon: 

G ra b ia rk i , K o s ia rk i, Ż n iw ia rk i, P lew nik i, 
I-ług i, O boryw acze, M łocarnie, K ieraty , Lo- 
kom obile, M łocarnie parow e, Motory, Brony, 
Młyrwd do czyszczenia zboża, T rycry, W alce, 

S ieczkarn ie  itp .
(1 ł ó w n o. z a s t ę p s t, w o :

Franciszek A lhin w  Podgórzu,
k o ło  k o ś c io ł a .  1 ^ 8 7  7 10

Roman Drobne?, Kraków,

Środa ,  1 Idpca 1 9 0 1 )

U C Z N I O W I E
w y ż s z y  c h  k l a s  { , i m iL & z y a ln y o h  l u b  r e a l -
n y c h .  z rodzin obynv-atolskirh znajdą uinii 
szczenię n a  n a s t ę p n y  r o k  s z k o l n y ,  i„,i| 
staran.ią opieką eineielowali im<> wtższu"-ii e k 
u i z i  dnika państwowęeo. Finniic n.-iuUun 
ewentualnie i ” ra ną loilepianic lub ,, 
Iranci.ski w domu. I'słujfu miska \ \ ’’i,/.c- 
suc zgłoszeniu są pożądane. Tnkńwe piv.\ j.iinje
'. ildr‘(!i     rfi/ei-ziiośc-i: Biuro nartTdow ul
sw. Jana Nr. 24 w Krakowie. I isr, '•>

PIĘKNOŚĆ NIEZAWODNA
otrzymują się przez użycia K rem u  tw a r z o -  
w e g °  J . W iś n ie w s k ie g o ,  kim-y u 
eaąeu kilku U,,, „suwa piegi, liszaje, wanry
i wszelkie wyrzuty, czyniąc p.eó pi, k, . białm 

W  K r a k o w i * ,  skład: J. Wiśniewski .  Slra- 
dom 7 droeiierya- w e  L w o w ie :  Fridrich i 
Eoao.ock, ulica Hotniańska Nr. 4; w  B o ch n i*  
J a n  MuJfnik. (Iriigiierya. Z powodu liczne,-li 
p ifdraltau uprasza się wyraźnie żadać „Kr 111 
Jakuba  W iśniewskiego, m agistra"  fa rm ur,  i -- 
S t o i k  6 0  c e n t ó w .  110  i

(O O O o O O O O O O O sO i
10.000

worków pocztowych, | i„-
(‘imiiiych . Wftskowiyfyrli . ilu 
s I'>Xc(l;niiii, Kliższu wi.idn-
,l|n^ : S .  A a a m o v i ć ,  W ie n ,
fil 9. Rechti* Kniuingsso ŻS.

14(14

' e 0 9 6 © 9 9 0 0 9 9 OCY

Tegoroczne!
O g ó r k i  .
Kalarepę

W ala ła
ko ronow a .

. K I io

Magazyn uniwersalny.

Groszek zielony  ................;«-«,(,
B u raczk i. ,
wysyła wszystko śwież.- w 5 klir. koszy-
kiicli ojiłdtiiir do każdej sl;i<• vi iioi/.tuw.

J a n  S t f / f t n o r i e ,
dom wywozowy owoców, jarzyn i wina 
w U n g .-W e is sk i rc h e n  ( 1’ołmL Wi.-e-i-y).

1331) lo Id

S A P O K E N T H O L
(M aść Sapom entholow a)

liiiyieriinie t»ól uśmierza jąco ,  w yro b u  E u g ^ e u i u & z a  M a , t u l i ,  aplo-
k.irz.i w  R adom yślu  koło .Tarnowu.
J»<>stać można w każdej większi j a u t e w  |>o conii1: 

Słoik figólmy 1 Kor. 40 Intl., słoik dnż.y 5 Kor.
Po otrzymaniu naiożylośri  luli za zaliczką wy

syła wprost  2 razy dzionnio apteka w Radomyślu 
koło Tarnowa.

.Przesyłając pitaiiiplzy, dobjezyć nałoży na prze
kaz, 12 hak, a na  przosyłkę of rankowaną  6 0  hal.

Na  słoik próbny z przesyłką franko 1 korona 
85 hal.

Colom ochrony przód n;iśla(lowiiic‘wami proszę 
żądać wyraźnie: „Sapomentholu wyrobu Eugeniusza 
M auiti1 i przyjinować tylko oryginalny w opakowa- 
r..U, j a k w  p r s e d e t j i w i f .  • 'y s u n e i .  zewirej; ,£u,-ę  4*»-«hok 
się znajdujący. - l i7 lifj u

O B W I E S Z C Z E N I E .
U 2387 &

Mat>istrat  m ia s l a  l \Tioliozki podaje *1.> jiowszis-.liimj wiadomości  . żo 
colom w ydzio rżaw ion ia  pra\v<i propinaoyi  i polioru nalożylośoi  j i iopina- 
cyjuoi ,  tmlzioż p r a w a  polioru do d a tk u  trminin ”-o w miośoio vv Witflirzoo 
w r a z  z Lednioą do lną i M io rżąo zk ą  na  lat  o t.j. od 1 s t y r / n i a  l p o i  p. 
do HI g r u d n i a  19()(i r . , j ak  u i w n i t ^  rolom poddziorżawi i nia pi a.w.i po
bo ru  k r a jo w y c h  opłat  kousiiuioyjiiyoli  w |)o\v'ooio s ądow ym  wiel ickim,  
z wyłącz, -niem ojnii iy l a a i n n y  ni*iniooki(‘j i Z a b a w y ,  na, lat 1 ij. (K-j 
I s t y czn ia  1901 r. do HI o-rnduia 1D() ł  r., odbędzie Pio d n i a  16 l i p c a  

1 9 0 0  r. w jtodzmaeii  u rz ę d o w y c h  przed  południom d o  g o d z i n y  1 2 e j  
w- b iu rze  >I;tL(:strat4i tu to j sz o”o  j inbl iozua l i c y t a c j a  za pomoc,ą oi,.]-i 
j iisomnycli

Jako cenę wywołania ustanawia się obecnie pobierany 
czynsz dzierżawny, a mianowicie:

K .  - h i - i u i o  h.

- 22.HH7 .. 
9.1)00 ..

o t

,r>l,HH7 .. OH

z dz i e r ż a w y  jua tya  p r o p i n a c j i  kwo tę  
z d z ie r żaw y p r a w a  poboru opłat  oaniii. od wpro
w adzon ych  w obręb mia s t a  t r u n k ó w  . . . .  
za p r aw o  pokorni opłat  krajow.yuh k o n s u m o y jn y d i

l iazom .
od k tó re j  wyże j  heytowąć:  się będzie.

O l e r t a  wnies iona,  zaopa t rzona  sloniplcm na 1 kor . ,  w in n a  zawierać- 
wysokość: Ciliarowiiiiojro czynszu  dz iorżawW^A z p r a w a  propinacyi  
z piawa, j ioboru do ib itku gminnon-o i z j n a w a  p o U r u  do da tku  kra  
jowogo kons i imoyjnogo,  >"a być w  każde j  lej o-ałęzi osobno \ olerei  
w pi sana  s łownie  i ey fo tm i ;
witdyum od ceny  wywo łan ia  w  wysokoś- i  1 0 %  ma być albo w go 
tów< o lub w papierae li  publicznymi  w ar t ośc iow ych  v\,.,iłu”- nominalni '  
war toś c i  do of er ty  dołączone-  

ę )  oświadczanie  orereuRt,  że mu w a r u n k i  l icy tacy jne  dokładnie  są znan 
i że się ty m że  w zupełności  poddaju,  wj)is:t|ie i wła sno ręcznym pod 
pisom zao pa t rz on a ;  

d )  n a r e s z c i e ,  j eżel iby d z i e rż aw ca  nie  mieszka ł  41 W i e l i c z c e , ma by 
w  o le ic ie  d o k ł a d n y  a d re s  za m ie sz k a n ia  podany .

a )

'O

<")

a,)

O f e r t y  w e d łu g  f<-j f o rmy  sporządzone  będą w wyż(4  wymieni t
ny m  do godz .  1 Bej w południe  j i rzez k o m i s j ę  lieyfcicyjii.ą jn-zyjmow 

YYeilłjŁ!; tej  tor iny nie su orządzone  i później  wnies ione  in er ty
IIIC

ni.t<‘j fo rmy nie s p o r z ą d z o n e  1 później
będą uwzględnione

Resztę wttruiików licytacyjnych można pizejizcć w kaiieębiryi M
gis t ra t i i a / d . ‘go czasu  w  godz inach  u rzęd owy ch .

Magistrat kroi. wol. gór. miasta Wieliczka,
dn ia  21 cz e rw ca  1 9 0 0  1 .

Bnrmistr: Dr Z. M iczyuski.

m i m f t l R T A  ibHgiolskio P a r a s o l ©  od dos/czu i słonca —  K a p e l u s z e  slornkowo, iilcowo i c z a p k i  moskio 
5 J  B i e l i z n ę  b ia łą -  i  k o l o r o w y ,  najświeższe wzory, kołnierze, mankiety, skarpetki, pońezoeliy, krawaty —  

B l u z k i  l e t n i e  i k a m i z e l k i  pikowe męskie —  P ł a s z c z e  o d  p r o c h u  do podróży —  P a n t o f l e  męskie i damskie, o b u w ie  jasne — R ę k a w i 
c z k i  skórkowe własnej Iabryki, oraz niciane i jedwabne w wielkim wyborze, po niskich cenach poleca Magazyn
w  K y a / l c o w i e f  o ^ o k  l c o ś c i o l a .  P a t i n r y  M a r y i * 1 I to

Z Dnikarni Jagiellońskiej w Krakowie (u l .  .lagiellońska Nr. 10). P a p ie r  z f ab ry k i  Rrae i  F i j a ł k o w s k i c h  w Cielsku. Rządca drukarni L. K. Górski


